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podało się wTurcji

Przygotowania kilkudziesięciu tysięcy młodzieży

1.600 
razie

pomocy 
Czterej

1.100 do 
się na

mitetu Jedności Narodowej, 
który jako organ tymczasowy 

sprawuje obecnie władzę

ch lopcy o wadze od 
' gramów czują

ród odbył się przy 
cesarskiego cięcia.

dobrze.

U stępili
oficerów członków Ko-

Rok XVI
Wydanie AB

Poznań
sobota, 18 czerwca 1960

Cena 50 gr 
Nr 145 (5093)

Valedwie miesiąc dzieli nas od 17 lipca — dnia, w któ- 
rym z okazji 550 rocznicy rozgromienia Zakonu Krzy 

żackiego, na polach grunwaldzkich odbędą się centralne uro­
czystości przy udziale wielu tysięcy uczestników. W dniu 
tym pod Grunwaldem odbędzie się także ogólnopolski zlot 
młodzieży, w którym weźmie udział kilkadziesiąt tysięcy 
dziewcząt i chłopców z całego kraju.

Czworaczki w NRF
W nocy z wtorku na środę 

w szpitalu w Bielefeld (Niem­
cy zachodnie) urodziły się 
czworaczki. Są to wcześniaki, 
które przyszły na *świat w 
siódmym miesiącu ciąży. Po-

Premiowa sprzedaż 
maszyn rolniczych

Poznańskie Przedsiębior­
stwo Handlu Sprzętem Rol­
niczym („Malta”) wprowadzą 
premiowaną sprzedaż maszyn 
dla kółek rolniczych. Mogą 
one wziąć udział w losowa­
niu cennych nagród: snopo- 
wiązałki ciągnikowej i siew- 
nika zbożowego trakcji me­
chanicznej.

Należy zakupić do 20 lip­
ca br. zestaw maszyn rolni­
czych, w skład którego wcho­
dzi ciągnik i minimum 5 in­
nych maszyn towarzyszących. 
Podstawą do wzięcia udziału 
w losowaniu jest faktura, wy 
stawiona przez odpowiedni 
PZGS.

Premiowa sprzedaż obowią 
zuje także wstecz. Mogą ubie 
gać się o nagrody te kółka 
rolnicze, które zakupiły ze­
stawy maszyn od 1 stycznia 
br; oczywiście za I kwartał 
okazuje się fakturę Poznań­
skiego Przedsiębiorstwa Han< 
dlu Sprzętem Rolniczym, pro 
wadzącego wtedy jeszcze 
sprzedaż detaliczną dla kó- 
«k. (emp).

Nie ruszając się z miejsca, kieru­
jąc jedynie obiektyw w różne 
strony, można uchwycić piękne 
widoki targowego miasteczka. 
Oto co nasz fotoreporter ujrzał 
w swym obiektywie spod pawi­
lonu dziesiątego — w głębi stoi­
sko Związku Radzieckiego. Na 
stronie szóstej prosimy szukać 
relacji z wędrówki po pawilonie 

ZSRR.

Fot. (2) — K. Przychodzkl

Przedstawiciel PAP zwrócił 
się do komendanta zlotu grun 
waldzkiego gen. bryg. Bronisła 
wa Bednarza z prośbą o poin­
formowanie czytelników o 
przebiegu przygotowań do zlo­
tu młodzieży i programie cen­
tralnych uroczystości.

Przygotowania do zlotu — 
mówi na wstępie gen. Bednarz 
— w poszczególnych organiza­
cjach młodzieżowych i w wo­
jewództwach przebiegają zado 
walająco.

Czyn produkcyjny podjęty 
przez młodzież robotniczą,

Dom towarowy 
tylko dla nowożeńców

W najbliższym czasie otwar 
ty zostanie w Moskwie spe­
cjalny dom towarowy — „tyl 
ko dla nowożeńców”. Dom 
ten znajdować się będzie w 
Pobliżu „Pałacu Ślubów” na 
Prospekcie Mira. Każda para 
nowożeńców znajdzie w nim 
szeroki asortyment towarów 
i przedmiotów niezbędnych 
^o założ-enia ogniska domo- 
Wó. Krewni i przyjaciele 
nowożeńców mogą zakupić 

młodej pary praktyczne 
Prezenty ślubne. Sami młodzi 

się w tym sklepie ubrać 
oo stóp do głów. Pracownice 
oomu szyją wykwintną odzież 
slUbną w ciągu 5—7 dni.

Nie ulega wątpliwości, że 
kgo rodzaju dom towarowy 
ciszyć się będzie dużym po­
godzeniem. W stolicy ZSRR 
'•wiązki małżeńskie zawiera 
Ponad 200 par dziennie. (PAP)

Dzień włoski na Targach

czyny i prace społeczne mło­
dzieży wiejskiej, akcje harcer 
stwa czy poczynania kultural 
ne młodzieży studenckiej 
świadczą o dużym zaangażo­
waniu setek tysięcy młodzie­
ży w te przygotowania.

Sam zlot, który odbędzie się w 
niedzielę, 17 lipca, poprzedzo­
ny będzie kiłkunastodniowymi 
obozami młodzieżowymi, roz­
lokowanymi na Ziemi War­
mińskiej, w szczególności w 
rejonach Ostródy, Olsztynka 
i Iławy. Obozy te pomyślane 
są jako szkoleniowo-wypoczyn 
kowe, dające młodzieży moż­
ność wzajemnych spotkań: ro­
botników, cłflopów, harcerzy, 
studentów itd. możność wzbo 
gacenia wiedzy o ludziach i 
święcie a ponadto wykonania 
społecznie użytecznych prac.

Chcielibyśmy, aby młodzież 
zadzierzgnęła szczere więzy 
przyjaźni między sobą i z 
miejscową ludnością aby 
swym pobytem debrze zapisa­
ła się w pamięci mieszkań­
ców Warmii.

Odbędzie się także szereg 
imprez, które wejdą do pro­

gramów wszystkich obozów 
jak np. Dzień Przyjaźni i Po­
koju, Dzień Techniki, Dzień 
Warmii i Mazur. 16 lipca, w 
przeddzień centralnych uroczy 
stości nad Jeziorem Dąbrowa 
zorganizowane zostanie wiel­
kie ognisko harcerskie.

Prace przy organizowaniu 
obozów są już daleko zaawa- 
sowane. W terenie rozbito już 
pierwsze namioty. (PAP)

Wycieczka z USA 
w drodze do Polski

W dniu 16 bm. na statku 
„Batory” odpłynęła z Montre - 
alu do Polski 55-osobowa wy 
cieczka Polonii amerykań­
skiej. Wycieczka zorganizo­
wana została przez wycho- I 
dzący w Chicago postępowy , 
tygodnik polonijny „Głos Lu 
dowy”. Na częle wycieczki 
stoi były, senator stanu Mi­
chigan, znany działacz polo­
nijny i współredaktor „Gło­
su Ludowego” Stanisław No­
wak, który po wojnie już 
dwukrotnie odwiedził Polskę.

Po przybyciu do Polski, w 
dniu 27 bm. wycieczkowicze 
wezmą udział w pierwszych 
obchodach Tysiąclecia Pol­
ski -i uroczystościach zorga­
nizowanych w związku z rocz 
nicą zwycięstwa pod Grun­
waldem. (PAP)

zwartek do dymisji.

Auło pod czołgiem
54-tonowy czołg należący 

do amerykańskich sił zbroj­
nych, stacjonujących w Niem 
czech zachodnich, zmiażdżył 
podczas manewrów samochód 
osobowy, 24-letni kierowca 
zginął na miejscu.

Katastrofa we Włoszech
W miejscowości Santandrea 

w południowych Włoszech 
wydarzyła się w czwartek tra 
giczna katastrofa samochodo­
wa, w której zginęło 6 mło­
dych ludzi w wieku rflpd 14 
do 24 lat. Samochód octórym 
jechali, zderzył się z pocią­
giem elektrycznym.

Rene Clair w Akademii
Realizator filmowy o świa­

towej sławie Rene Clair został 
wybrany w czwartek 10 gło­
sami przeciwko 8 członkiem 
Akademii Francuskiej. Rene 
Clair jest pierwszym filmow­
cem zasiadającym w akade- 

| mii.

Przemysł NRD zdobywa świat
IV iemiecka Republika Demokratyczna posiada obecnie 
' własne przedstawicielstwa handlowe w 40 państwach, 

działające na podstawie umów zawartych z rządami lub 
izbami handlowymi.

NRD prowadzi wymianę 
handlową już z ponad 100 kra­
jami świata, do których docie 
rają wyprodukowane w Nie­
mieckiej Republice Demokra­
tycznej urządzenia techniczne, 
liczne asortymenty maszyn, 
produkty przemysłu chemicz­
nego, optycznego, graficznego, 
włókienniczego i elektrotech­
nicznego, za które NRD otrzy­
muje produkty konsumpcyjne 
i surowce dla swego przemy­
słu.

Wielkość obrotów NRD wy­
nosi w handlu światowym 2 
proc., tym samym państwo to 
zajmuje 14 miejsce na świa­
towej liście eksporterów. O- 
broty NRD z krajami socjali­
stycznymi wynoszą 75 proc., 
a z kapitalistycznymi 25 proc. 
W latach 1949—58 globalne 
obroty NRD zwiększyły się

pięciokrotnie, przy czym sze­
ściokrotnie z krajami socjali­
stycznymi, a prawie trzykrot­
nie z krajami kapitalistycz­
nymi.

W ub. roku obroty handlu 
zagranicznego NRD osiągnęły 
wartość 17,3 mld. marek, a 
pod koniec planu 7-lctniego 
wzrosną do 25 miliardów ma­
rek. (ZAP)

„Wąż morski" 
na taśmie filmowej

Jak zwykle w okresie kani­
kuły w doniesieniach agencji 
i prasy zachodniej pojawiają 
się wiadomości o tajemniczym 
potworze przedhistorycznym 
zamieszkującym mroczne głę­
biny jednego ze szkockich je­
zior i ukazującym się od lat 
miejscowej ludności.

Jak donosi agencja Reutera, 
tym razem brytyjski inżynier 
Tim Dinsdale spędził 3 dni w 
miejscowości, gdzie według le­
gend po jawna się monstrum, 
i w końcu udało mu się je 
ujrzeć na własne oczy, a na­
wet nakręcić film. Film ten 
pojawił się w poniedziałek 
wieczorem na ekranach sieci 
telewizyjnej British-Broadca- 
sting Corporation.

Jest to przypuszczalnie ja­
kiś wielki płaz długości mniej 
więcej 12—15 metrów, być 
może z rodziny plezjozaurów 
czy dinozaurów7. Nie można 
wykluczać, że w głębinach je­
zior żyje kilka takich stwo­
rzeń liczących przypuszczal­
nie ponad 200 lat. (PAP)

Sprawę Eichmanna 
rozpatrzy Rada Bezpieczeństwa

czerwca o 
czyna się

godz. 16,30 czasu warszawskiego
sesja Rady Bezpieczeństwa

skardze argentyńskiej w sprawie

rozpo-
poświęcona

.pogwałcenia suweren-

Wymiana kulturalna ZSRR - USA
*mPresario amerykański Hurok podpisał z przed- 

z ZalC,Clami radz^cck>ego Komitetu Łączności Kulturalnej 
ty granicą porozumienie w sprawie wymiany kulturalnej. 

raniach tej umowy jesienią br. uda sie z serią recitali 
tosł an^W ^Jednoczonych znar>y pianista radziecki Swia- 
^SąVV wiosną 1961 roku wy.iedzie na tournee do

balet Moisiejewa. W listopadzie 1961 r. uda się do 
znany kompozytor radziecki Chaczaturian. (PAP)

zbiegł się z wizytę Ministra 
Handlu Zagranicznego Włoch, 
p. M. Marinelli, któremu towa­
rzyszy ambasador w Polsce — 
p. P. lannelli, dyrektor gabinetu 
MHZ — T. Notarangelli (równo­
cześnie przewodniczący Euro­
pejskiej Komisji Gospodarczej 
ONZ dyrektor generalny MHZ 
— F. D. Falco, prezes włoskiego 
Instytutu Handlu Zagranicznego 
— G. DalFoglio oraz dyrektor 
generalny Instytutu — L Groja. 
Gości oprowadza po MTP mi­
nister handlu zagranicznego — 

W. Trąmpczynski (z prawej).

Turystyczny 
most powietrzny"
W dniu 15 bm. na lotnisku 

w Gdańsku-Wrzeszczu wylą­
dował potężny nowoczesny tur 
bośmigłowiec ,,11-18” produk­
cji radzieckiej, należący do 
Węgierskich Linii Lotniczych. 
Na jego pokładzie przybyła 
100-osobowa grupa turystów 
z Węgier, inaugurując tym 
samym „turystyczny most po­
wietrzny” między Budapesz­
tem i Gdańskiem. Co 10 dni 
bowiem przylatywać będą w 
sezonie letnim samoloty, przy 
wożąc Prnny wczasowiczów 
węgierskich, którzy będą odpo 
czywać nad polskim morzem.

PAP

nych praw Republiki Argentyńskiej wskutek niedozwo­
lonego i potajemnego przewiezienia Adolfa Eichmanna z te­
rytorium Argentyny na terytorium Izraela”.

Przypuszcza się, że na pierw 
szym środowym posiedzeniu 
zabiorą głos minister spraw 
zagranicznych Izraela pani 
Golda Meir oraz stały przed­
stawiciel Argentyny w ONZ 
Mario Arnadco.

Skarga Argentyny wywo­
łała wśród wielu państw człon 
kowskich ONZ konsternacje. 
Delegacje tych państw uwa­
żają, że najlepiej byłoby, gdy­
by w ostatniej chwili udało 
się zapobiec debacie.

W kuluarach ONZ przypusz

narodowemu
Sprawiedliwości

Trybunałowi 
w Hadzó.

PAP

cza się, że 
graniczona 
prawnej, a 
cza się, iż 
uda się ją

debata zostanie o- 
tylko do strony 

nawet nie wyklu ■ 
w ostatniej chwili 
przekazać Między

Otwarcie wystawy 
we Włoszech

Prezydent Włoch, Gronchl 
dokonał w czwartek otwarcia 
VII międzynarodowej wysta­
wy elektroniki, fizyki jądro­
wej, telewizji, radia i kine­
matografii. W wystawie u- 
czestniczą m. in. ZSRR, USA, 
Polska, Anglia, Francja, Wło­
chy, Czechosłowacja, Węgry, 
Rumunia, Jugosławia, Japonia, 
Argentyna i Chilx ^AP)
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Padają marionetkowe reżimy
Redaktor naczelny — Leonard 
Wąchalski. zastępca redaktora 
naczelnego I kierownik działu 
publicystyki — Eugeniusz Kitz- 
mann, sekretarze redakcji — 
Marian Flejsierowicz i Wiesław 
Porzycki, kierownicy działów: 
miejskiego — Eugeniusz Cofta. 
sportowego — Tadeusz Kacz. 
marek, terenowego — Józef 

Pieprzyk.
Dzisiejszy serwis fnformacyj- 
no-politycznv do druku przy­

gotował Feliks Biłoś.

Echa odwołania wizyiy Eisenhowera w Japonii

Piątkowa „Prawda” zamieszcza obszerny artykuł 
zatytułowany: „Naród japoński nie wpuścił Eisen­
howera do swego kraju”, w którym komentuje 
ostatnie wydarzenia w tym kąaju.
Odwołanue wizyty Eisenho­

wera — stwierdza dziennik — 
jest poważnym ciosem dla a- 
"resywnych planów reakcji a-

Przamij,£)t na Ziemiach Zachodnich

O
Jednym z największych i najnowocześniejszych zakładów 
Opolszczyzny są zakłady koksochemiczne w Blachowni koło 

Kędzierzyna.

merykańsko-japońskiej i dla 
prestiżu Stanów Zjednoczo­
nych. Minął czas, kiedy koła 
rządzące USA mogły bezcere­
monialnie dysponować losami 
innych krajów wciągniętych 
do bloków wojskowych i oku­
powanych przez wojska ame­
rykańskie. W Japonii stacjo­
nuje ponad 50 tysięcy żołnie­
rzy amerykańskich, ale dla 
ich dowódcy naczelnego wjazd 
został zamknięty. Stało się to 
nie przypadkowo. Przysłowie 
ludowe głosi bowiem: „Kto 
sieje wiatr, ten zbiera burze”.

Rząd Kiszi i jego za oceanie? 
ni poplecznicy wytrwale „siali 
wiatr”, usiłując wbrew wszyst 
kiemu przeforsować w parla­
mencie nowy agresywny ame­
rykańsko-japoński układ woj 
skowy jeszcze przed przyjaz­
dem Eisenhowera. Miliony Ja 
pończyków odpowiedziało na 
te posunięcia zdecydowanym

du odwołania wizyty Eisenho­
wera protestowały równocześ­
nie przeciwko ratyfikacji ja- 
pońsko-amerykańskiego t 'akta 
tu „o wzajemnym bezpieczeń­
stwie”. Tłumy obliczane na po 
nad 50 tys. osób domagały się 
również ustąpienia premiera 
Kiszi. (PAP)

WUSA-4,5 miliarda 
na cele zbrojeniowe

Senat amerykański zatwier­
dził w czwartek wieczorem 
wydatki na cele zbrojeniowe 
w sumie 40.514.897.000 dola­
rów.

Suma ta jest o przeszło mi­
liard dolarów większa od wy­
datków na cele zbrojeniowe 
zatwierdzonych przez Izbę Re 
prezentantó^y, a 1.250 milio­
nów większa od sumy, której 
domagał się Eisenhower.

PAP

Wymiana doświadczeń 
naukowców 
radzieckich i polskich

Dziś rozpoczynają się obrady 
trzydniowej ogólnopolskiej 
konferencji poświęconej pro­
blemom mechanizacji rolnic­
twa, którą zorganizował w Za­
kładzie Maszynoznawstwa Roi 
niczego WSR — Zarząd Wo­
jewódzki TPP-R, przy współ­
udziale Wyższej Szkoły Rol­
niczej, Politechniki Poznań­
skiej i Komisji Koordynacji 
Dni Techniki Radzieckiej.

Oprócz wykładowców ze 
Związku Radzieckiego, któ­
rzy będą mówili o kierunkach 
rozwoju mechanizacji rolnic­
twa w planie 5-letnim ZSRR i 
jego ekonomicznych efektach, 
referaty wygłoszą także nau­
kowcy polscy. M. in. prof. We- 
res przedstawi „Problemy me­
chanizacji rolnictwa w wo­
jewództwie poznańskim”, a o 
„Doświadczeniach stosowania 
mechanizacji w przedsiębior­
stwie IMER w Czyciążu” opo­
wie mgr Rudnicki. Natomiast 
inż. Bojańczyk zreferuje plany 
mechanizacji rolnictwa pol­
skiego w latach 1960—65.

Konferencja stanie się oka­
zją do wymiany doświadczeń 
i szerokiej dyskusji, (emp)

^“SZLAKIEM JAGIEŁŁY^

| Pyzdry
: AA/ieiko polskie hufCe?
| * * wojsk jagiellonowycij 
5 do obwarowanych Pyzjr? 
| wjeżdżały wszystkimi trzeJ 
• ma bramami: kaliską, 
j ruńską, i poznańską. Przy Ś 
• byli tu Awdańee z bh 15 
• nadthrzańskfch, WieniawicJ 
5 ze starostą przemęckim —; 
: Rafałem z Leszna, Odro-! 
• wyżowie i Fryczowie spod* 
• Krobi, Bartosz III i ja.' 
: nusz z Gostynia, których! 
• i jca daremnie swego cz^-’ 
• su próbowali przekupić’ 
J Krzyżacy. j
; Ą/f ieszczanie serdecznie! 
. rnusieli przyjąć woj-; 
• sko, które tu gromadziło! 
• się przez kilka dni, mniej' 
{ więcej do 19 czerwca, by; 
; razem ruszyć dalej na 
| wschód. Pamiętali bowiem! 
S rzeź, którą przed 79 laty 
• (1331) urządzili tu przewro 
; tni rycerze zakonni, szu-! 
tkając namiestnika wielko-; 
• polskiego a syna łokietka-; 
; wego — Kazimierza.
S Czyż tak sama nie ro-i 
• bili 530 lat później hitle- 
j rowcy, którzy wystrzeli-! 
•wali dziesiątki i setki wsi! 
; i urządz ili na rynkach 
• miasteczek polowania na 
; Żydów?

CAF — fot. Okoński

Afryka chce zwołać
swoją konferencją na szczycie
rAbradując* w stolicy Etiopii Addis Abeble II konferen- 

cja niezależnych państw afrykańskich kontynuuje de­
batę plenarną. Przedstawiciele Ghany, Gwinei i szeregu in­
nych państw wypowiedzieli się za jednością działania nie­
podległych państw afrykańskich.
Minister spraw zagranicz­

nych Ghany Ako Adiej zapro­
ponował utworzenie unii poli­
tycznej wszystkich niepodleg­
łych krajów afrykańskich. Za­
proponował cn zwołanie afry­
kańskiej konferencji na naj­
wyższym szczeblu w celu prze 
dyskutowania problemu roz­
brojenia i zaprzestania do­
świadczeń z bronią nuklear­
ną. Minister spraw zagranicz­
nych Ghany w ostrych sło­
wach potępił wojnę prowa-

dzoną przez Francuzów prze­
ciwko narodowi algierskiemu 
oraz politykę dyskryminacji
rasowej rządu Unii 
wo - Afr yka ńskie j.

Przewodniczący 
gwinejskiej Diallo 
man wypowiedział

Południo-

delegacji
Abdour- 

się za li-
kwidacją wszystkich obcych 
baz wojskowych na kontynen-
cie afrykańskim oraz u-

Z kroniki sądowej

Kuba wydaliła 
dwóch dyplomatów

Rząd kubański uznał dwóch 
dyplomatów amerykańskich 
W. Friedemanna i O. Sweeta 
za persona non grata i po­
lecił im opuścić Kubę w cią­
gu 24 godzin. Powodem wy­
dalenia dyplomatów amery­
kańskich z Kuby jest — jak 
stwierdza kubańskie minister

dzieleniem p.imocy przez nie­
zależne państwa afrykańskie 
walczącemu o swą niezawi­
słość narodową i społeczną 
narodowi algierskiemu. Szef 
delegacji gwinejskiej zapropo­
nował, aby wszystkie państwa 
afrykańskie uznały tymczaso­
wy rząd Republiki Algierskiej.

PAP

Krwawe wydarzenia, jakie 
rozegrały się 15 bm. przed 
gmachem parlamentu doprowa 
dziły do tego, iż rząd premie­
ra Kiszi musiał ustąpić.

Rząd amerykański zbiera 
owoce polityki agresji i dy­
ktatu. Jedne za drugimi pa­
dają marionetkowe reżimy 
przyjaciół USA — Di Syn 
mana i Menderesa. Wcześ­
niej czy później wyrzucony 
zostanie z Taiwanu politycz­
ny trup Czang Kai-szek. 
Rząd Kiszi znajduje się na 
krawędzi bankructwa.
Koła rządzące Waszyngtonu 

i Tokio poniosły^porażkę, usi­
łują one teraz wytłumaczyć 
fiasko swej antynarodowej 
polityki oskarżeniami pod a- 
dresem „komunizmu między­
narodowego”.

Postępowe siły Japonii, któ­
ra przeżyła tragedię Hiroszimy 
i Nagasaki nie pragną powtó­
rzenia przeszłości i prowadzą 
zdecydowaną walkę przeciwko 
remilitaryzacji i przekształca­
niu swego kraju w amerykań­
ską bazę rakuetowo - jądrową, 
przeciwko represji i terroro­
wi, przy których pomocy rząd 
Kiszi usiłuje utrzymać się u 
władzy. Wspólnie z narodami 
innych krajów, naród japoń^- 
ski zdecydowanie opowiada się 
za pokojem, przeciwko oku­
pantom amerykańskim.

W piątek rano w centrum 
stolicy Japonii zebrały się po­
nownie tłumy studentów, któ­
re wyrażając radość z powo-

Spokojny urlop i ciągłość gry zapewnia Ci
kupon abonamentowy „KOZIOŁKU W“

stwo spraw zagranicznych — 
ich mieszanie się w we­
wnętrzne sprawy Republiki 
Kubańskiej. (PAP)

Zakochany dziadek
—podpalaczem

We francuskiej wiosce Vor 
cay w pobliżu Bourges aresz 
towano ostatnio 80-letniego 
Gilberta Lafaix, który oka­
zał się groźnym podpalaczem. 
W latach 1949—1951 w Vor- 
cay zarejestrowano kilkana­
ście pożarów, które wybuchły 
na skutek podpalenia. Spraw 
cy jednak nie zdołano wów­
czas wykryć. Ostatnio do pre 
lektury policji w Bourges za 
częły napływać anonimowe 
listy oskarżające o spowodo­
wanie tych pożarów poszcze­
gólnych mieszkańców wioski. 
Wszczęto ponownie śledztwo, 
które naprowadziło na ślad 
rzeczywistego sprawcy. Gil­
bert Lafaix oświadczył pro­
kuratorowi. iż przyczyną do­
konywanych przezeń prze­
stępstw były zawody miłosne. 
Przez zemstę podpalał on za­
grody tych kobiet i dziew­
cząt, które nie reagowały na 
żaloty starego Don Juana. 
Przyznał się on również 
iż był autorem owych anoni­
mowych listów. Usiłował on 
w ten sposób zemścić się ni 
szczęśliwych rywalach. (PAP)

Gospodarka (i nauka) dla wszystkich

— Ustawiamy właśnie nowe ma­
szyny, ostatnie osiągnięcia techniki. 
Robią to ekipy zagraniczne. Teraz 
trochę czasu zajmie przeszkolenie 
personelu. Potem ruszymy! — Z 
takimi zjawiskami spotykamy się 
w modernizowanych obecnie fabry­
kach. Za kilka lat w nowoczesne 
maszyny zaopatrzone zostaną wszyst 
kie większe fabryki.

Często okazuje się (w przyszłości 
będą to wypadki jesrzcze częstsze), 
że robotnik w y'k w a 1 i f i k o - 
w a n y musi posiadać średnie 
wykształcenie politechniczne. 
Oczywiście, sprawa to nie roku, czy 
dwóch; młodzież przystępuje obec­
nie do pracy zawodowej, musi jed­
nak już teraz o tym myśleć.

Zaproszenie do nauki

Prowadzone od kilku lat szkole­
nie dorosłych nie zawsze było 

traktowane poważnie przez uczniów 
i przez niektóre zakłady pracy. Do­
piero ostatnia uchwała Centralnej 
Rady Związków Zawodowych i Mi­
nisterstwa Oświaty o 5-letnim pla­
nie dokształcania w zakresie szko­
ły podstawowej osób w wieku od 
18 do 35 lat — przyniosła pewne 
ożywienie. Przeprowadzona w 454 
zakładach rejestracja wykazała, że 
7484 pracowników w wieku od 18

Chemik w roli... ginekologa
f dłuższego czasu MO otrzymywała Informacje, 

Michał Czarnecki, z zawodu chemik, zamieszkały przy
że

ul. Umińskiego 8, zajmuje się nielegalnym przerywaniem 
ciąży. Wobec zmowy milczenia świadków — nie można by-
ło w tej sprawie prowadzić

Ujawnienie prawdy nastąpi­
ło dopiero wówczas, gdy u 
jednej z pacjentek, po zabie­
gu samozwańczego lekarza 
nastąpił krwotok. Okazało się, 
że Czarnecki, który nigdzie 
nie pracował kupił krzesło gi­
nekologiczne oraz inne przy­
rządy. a także lekarstwa. Nie 
brakowało wśród nich śród-
ków, 
niny

przeciwgrypowych i chi 
Tak ..uzbrojony” przy-

stąpił do wykonywania prak­
tyki , głosząc wszem wobec, że 
jest lekarzem-ginekologiem. 
Zabieg kosztował około 1.500 
złotych.

Czarnecki na rozprawie nie 
przyznawał się do winy i m. 
in. wyjaśnił, że tytułu leka­
rza używał jedynie przy wy­
pożyczaniu książek z Biblio­
teki Uniwersyteckiej. Nie pa­
mięta natomiast skąd się 
wzięły recepty z pieczątką 
„M. Czarnecki — lekarz”. Sąd 
Powiatowy dla miasta Po­
znania skazał niebezpieczne­
go oszusta na 1,5 roku więzie­
nia. (ak)

W PROCESIE
PRZERW A

W procesie 
seckiego vel

postępowania.

świadków. Po tych wnioskach 
Sąd zarządził przerwę w pro­
cesie do 24 bm. (ak)

„Świadek** 
na całe życie

W Urzędzie Stanu Cywilne­
go w podwałbrzyskim górni­
czym miasteczku — Boguszo-
wie ceremonie zawarcia
małżeństwa nagrywane są na 
taśmie magnetofonowej. Mał­
żonkowie otrzymują taśmę w 
prezencie.

Jak twierdzi kierownik U- 
rzędu Stanu Cywilnego w Bo­
guszowie Jan Ceklarz — od­
tworzenie z taśmy słów „tak” 
wypowiedzianych przez mał­
żonków wpływa niezwykle 
kojąco na wszelkie burze mał 
żeńskie. (PAP)

Jak wyglądają dzisiej­
sze Pyzdry? Domki 

j starsze i nowsze rozsiadły 
; się tu na pagórach, otu-; 
; la ją je św;?żą zielenią 
! sady i ogrody. Zatrudnię 
: nie mieszkańcom przede 
•wszystkim dają spóldzieb 
! nie pracy.
; W siedzibie władz miej 
• skich pospiesznie wynoto- 
? wuję najpilniejsze zadania.
S Spółdzielnia Pracy Firan 
J karsko-Dziewiarska, zatrud 
; niająca 200 osób, postano-1 
• wiła rozpocząć budowę no 
; wej hali. Państw owe Za- 
• kłady Wikliniarsko-Trzcb 
; marskie, swego czasu roi! 
I poczęły produkcję w sali! 
• przystani wioślarskiej, dziś 
j myślą o dalszej rozbudo- 
S wie. Pomyślne perspekty- 
• wy ma także Spółdzielnia 
t Branży Skórzanej.
• Ojcowie miasteczka uwa 
! ż.ają, że to mało. Pla-j 
• nu ją jeszcze zorganizowa- 
• nie przetwórni mięsnej i; 
; garbarni skór futerko- j 
• wych, abyr pracę na miej-l 
: scu miało 1500 osób.
• Przez kilkaset lat Fy-j 
• zdry były stolicą olbrzy-,’ 
• rniego powiatu, teraz chcą• 
j być stolicą inicjatywy.* 
* Życzmy im powodzenia! : 

(jp)

PIASECKIEGO 
DO 24 BM.

Napoleona Pia- 
Olega Dylew-

skiego Sąd Wojewódzki prze­
słuchał już wszystkich świad-
ków oskarżenia obrony.
Obrońcy oskarżonego wnieśli 
jednak o powołanie dalszych

-Panie Józefie, do szkoły!
Siari do politechnizacji

do 35 lat nie posiada pełnego pod­
stawowego wykształcenia. Liczba ta 
na pewno jest wyższa, jeśli wziąć 
pod uwagę zakłady nie objęte reje­
stracją i pracowników powyżej 35 
roku życia.

Przykładem dobrej pracy jest 
szkoła przyzakładowa przy HCP z 
sześcioma oddziałami i 160 słucha­
czami. Naturalnie, nie samo istnie­
nie szkoły jest sukcesem, lecz głów­
nie umiejętność zachęcania praco­
wników do nauki, właściwa orga­
nizacja szkoły, i dobra frekwencja 
na lekcjach, bobrze pracują rów­
nież klasy przy Poznańskich Za­
kładach Przemysłu Odzieżowego, 
Zakładach Naprawczych Taboru Ko 
lejowego i Dworcu Głównym. U- 
mieszczenie szkoły przy zakładzie 
ułatwia szkolenie pracownikowi (za­
jęcia zaraz po pracy) i zakładowi 
pracy (kontrola obecności i pomoc). 
Są to momenty bardzo istotne.

Otwarcie w Poznaniu 9 nowych 
szkół podstawowych dla pracują­
cych z dwoma tysiącami miejsc, zo­
bowiązuje zakłady do głębszego za­
jęcia się tą sprawą. Wprawdzie 5600 
pracowników wyraziło zgodę na 
uczęszczanie do szkoły, lecz nie 
wiadomo ilu z nich obietnice za­

mieni w czyn. Wielu uczęszczają­
cych do szkół nie wierzy, że braki 
w wykształceniu będą odbijać się 
na zarobkach, awansie, a nawet 
utrzymaniu dotychczasowego miej­
sca pracy w zakładzie.

Również zakład
FAokształcanie załogi to punkt 

wyjściowy do Wprowadzenia 
postępu technicznego w zakładzie. 
Te dwa elementy warunkują się 
wzajemnie. Dlatego też należy przy- 
klasnąć inicjatywie tych zakładów, 
które z żelazną konsekwencją po­
trafią realizować nakreślone przez 
siebie plany dokształcania. One to 
organizują szkoły, lub klasy. Kie­
rownicy zakładów zachęcają po­
szczególnych pracowników do nau­
ki, tłumaczą, że bez nauki dalsze 
perspektywy pracownika są mini­
malne. Zakłady te nie przyjmują 
pracowników nowych, nie posiada­
jących podstawowego wykształce­
nia.

Z pomocą przychodzi miejska or­
ganizacja Związku Młodzieży So­
cjalistycznej. Podjęła ona uchwałę, 
że do 1962 roku wszyscy ZMS-owcy 
ukończą 7 klasę. 800 młodych ZMS-

owco w, którzy będą uczyć, n™ 
skutecznie oddziałowywać na 
dzież niezorganizowaną, a nawet 
starszych. Otworzyła się nowa F 
spektywa — Uniwersytet R0?0.-.. 
czy, na którym można zdobyć V 
dzę i dyplom technika.Udogodnienia
Dotychczas bez względu na wie 

wszyscy korzystali z Jean* 
wych podręczników. Nie lięZ°n^ 
z poziomem umysłowym i. P° L,. 
bami ludzi dorosłych. Obecnie W 
wadza się programy, przysto50' 
do życia codziennego i Pr?cJ‘. 
program — według zapowiedz1 
nisterstwa Oświaty — ma Pj12 a 
wiązywać w nowym roku szko 
Przewidziano też pewne udog11 ora, 
nia organizacyjne. Na przj'k*ad. jaSy 
cownik, posiadający za sobą * o(j, 
szkoły podstawowej — jeśli za, 
powiednie wiadomości — m°/ ;a te 
pisać się do szóstej. Z 
momenty będą bodźcami do 
biania wiedzy.

Nie zdziwmy się więc, gdy 
proszenie pana Józefa na so 
rybki, ów odpowie:

— Nie mogę, idę do 
Interes w tym jego i nas

kich.
Jerzy
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To nie kaprys mody
samorządu roLoinśczego

ponieważ w ostatnich miesiącach mniej słyszało się 
A oficjalnych wypowiedzi, podkreślających znacze­

nie rad i samorządów robotniczych w przemyśle 
administracje niektórych zakładów zrozumiały fo na 
swój sposób. Sądząc, że , moda’ na demokrację ro­
botniczą mija, zaczęły samorządy wyraźnie niedoce­
niać a nawet lekceważyć.

■przejawy tego niedocenia- 
* nia są najróżniejsze. W 

jednym przypadku jest to nie-
dbałe i nieterminowe 
wanie członków KSR
riałami, które mają 
przedmiotem obrad; 
gim przypadku — 
uchylania się od

zapozna 
z mate- 
stać się 
w dru-

to próby 
kontroli

przedstawicieli załogi poprzez 
zamazywanie prawdziwego o- 
brazu gospodarki; w trzecim 
— ogałacanie konferencji z 
wszystkich poważniejszych 
przedstawicieli kierownictwa 
z dyrektorem na czele itd. itp.

Zegar nakręcany 
przez... Słońce

Dziełem jednego z laborato­
riów naukowo-badawczych 
radzieckiego przemysłu pre­
cyzyjnego jest zegar nakrę­
cany przez... Słońce. W górnej 
części obudowy zegara wyko­
nanej ze szkła organicznego 
umieszczona jest słoneczna 
bateria półprzewodnikowa, 
przekształcająca energię sło­
neczną na elektryczną, napę­
dzającą mechanizm zegara.

Słoneczna bateria zasila też 
akumulatory, dzięki czemu 
możliwe jest napędzanie me­
chanizmu zegarowego także 
w nocy. (API)

[Prawo i życie

Na ostatnim plenum KW
PZPR w Poznaniu tendencje 
tego rodzaju zostały bardzo 
ostro napiętnowane. Demokra­
cja robotnicza w fabrykach, 
kontrola samorządu robotni­
czego nafl działalnością ądmi-

ni st racji przemysłowej, nie 
jest bowiem chwilowym ka­
prysem mody lecz trwałym 
składnikiem naszego systemu 
społecznego.

Sekretarz Komitetu Woje­
wódzkiego Partii — Jerzy Ku­
siak stwierdził także, iż samo­
rząd robotniczy nie powinien 
.polegać tylko na informacji 
administracji zakładów. Powi­
nien czasami sięgnąć po in­
formacje do banku finansują­
cego działalność danego przed 
sięborstwa i mającego zazwy­
czaj doskonałe rozeznanie je 
go gospodarki; sięgnąć po in­
formacje do Zjednoczenia, do 
zakładów współpracujących 
itp. Dysponując materiałami z 
tych źródeł, samorząd będzie 
w stanie rozszyfrować każdą 
próbę świadomego zamazywa­
nia przed nim prawdziwego 
obrazu stanu gospodarki, nie 
pozwoli się „czarować” bę­
dzie w stanie w porę podjąć 
kroki zaradcze.

Naturalnie, po informacje 
do tych źródeł sięgać powin­
ny czasami samorządy za­
kładów, w których współpra­
ca z administracją układa się 
prawidłowo (zakładów takich 
mamy* w Wielkopolsce sporo). 
Obiektywne spojrzenie z boku 
nigdy bowiem nie zaszkodzi, 
a zawsze może pomóc.

D lenum zwróciło także
* uwagę działaczy społe­

czno-gospodarczych na fakt, 
iż w niektórych zakładach 
dokonuje się swoista eman­
cypacja prezydiów z KSR a 
z kolei w prezydiach — tzw. 
„wielkiej czwórki”, która 
często niesłusznie decyduje 
o sprawach, nad którymi ra 
dzić powinien samorząd w 
pełnym składzie.
Nie trzeba chyba wyjaśniać, 

jak bardzo zjawisko to jest 
szkodliwe; podważa ono sens 
istnienia instytucji samorządu 
robotniczego. Tłumaczenia, że 
w fabryce wyłaniają się co­
dziennie sprawy, o których 
trzeba decydować szybko, są 
argumentem istotnym, lecz

REPORTAŻ----------------------------

Odszkodowanie za wypadek
Wdowa po robotniku, który poniósł śmierć przy pracy 

wskutek nieszczęśliwego wypadku, wystąpiła w imie­
niu własnym i trojga swych małoletnich dzieci o zasądze­
nie odszkodowania w postaci renty od przedsiębiorstwa 
państwowego, w którym zmarły był zatrudniony.

Sąd Wojewódzki przyznał
wdowie sierotom łączną
rentę w zmniejszonej kwocie, 
powziął bowiem przekonanie, 
że poszkodowany sam w pew-
nej mierze przyczynił się 
wywołania nieszczęśliwego 
padku, który spowodował 
go zgon.

do 
wy 
je-

Sąd Najwyższy uchylił za­
skarżony wyrok Sądu Woje­
wódzkiego, dając następujące 
wskazania o charakterze ogól­
nym:

Po pierwsze renta nie
powinna być zasądzona łącz­
nie dla wszystkich członków 
rodziny zmarłego, lecz osobno 
na rzecz każdego z nich.

Po drugie — przy określa­
niu renty powinno się* brać 
pod uwagę, nie tylko wyso­
kość zarobków zmarłego w 
czasie wypadku (z uwzględnię 
niem, że z zarobków tych mu- 
siały być pokrywane koszty 
jego utrzymania), lecz również 
widoki jego awansu z pod­
wyżką płacy, jaką mógł u- 
zyskać pozostając przy życiu.

Po trzecie — przy ustala-

niu ewentualnej współwiny 
poszkodowanego za wywoła­
nie nieszczęśliwego wypadku, 
który spowodował jego zgon, 
należy rozważyć, czy przed­
siębiorstwo, w którym był on 
zatrudniony, nic było obowią­
zane zgodnie z przepisami 
o bezpieczeństwie i higienie 
pracy — do zainstalowania ta­
kich urządzeń technicznych, 
które mogłyby wyłączyć spo­
wodowanie nieszczęśliwego wy 
padku.

Również w związku z usta­
leniem stopnia wjakimposzko 
dowamy robotnik sam się przy 
czynił do wywołania wypad­
ku, który spowodował jego 
śmierć, Sąd Najwyższy pod­
kreślił konieczność uwzględ­
nienia pewnej ważnej okoli-
czności.

Mianowicie
• Sąd Najwyższy
liczyć z faktem, że

— . stwierdził 
— trzeba się

,robot-

K1IA1EK

Nakładem Państwowych 
Wydawnictw Technicznych u- 
kazała się ostatnio: 
„Katodowa, protektorowa i 
anodowa ochrona metali w

.nik z reguły oswaja się z gro­
żącym mu w pracy niebezpie­
czeństwem”.

I dalej: „rzeczą pracodaw­
cy jest zatem tak go szkolić 
i taki nad nim roztoczyć nad­
zór, by nie dopuścić do nawy­
ków powodujących utratę czuj 
ności”.

I wreszcie: „robotnik nie 
może za utratę czujności odpo 
wiadać, zwłaszcza wówczas, 
gdy znajduje ona usprawiedli­
wienie w jego przemęczeniu”.

W. N.

technice”, 
str. 242 zł 24.

R. Juchniewicz

Książka omawia jedną z no­
wych metod ochrony metali 
stosowaną praktycznie w Pol­
sce od kilku lat. Jest nią re­
welacyjna elektrochemiczna 
metoda ochrony katodowej, 
protektorowej i anodowej. W 
literaturze światowej na te­
mat tej metody są liczne ar­
tykuły w czasopismach nauko 
wych, brak jest natomiast 
wyczerpującej monografii. Pra 
ca wybitnego specjalisty pol­
skiego dr. K. Juchniewicza jest 
pionierską książką z tej dzie­
dziny.

Murzyńska wieś 
pod... Bytowem

Atrakcją dla tegorocznych 
turystów będzie „murzyńska” 
wieś nad jeziorem Jasień koło 
Bytowa (woj. koszalińskie) 
Harcerze kilku drużyn wod­
nych z Bytowa budują tam 
wioskę w której domki wy­
konuje się z trzciny wodneń 
W domkach tych turyści będą 
mogli zatrzymać się na nocleg. 
Poza tym wybudowali przy­
stań kajakową- na jeziorze i 
uruchomią wkrótce wypoży­
czalnię kajaków Dla własnych 
celów szkoleniowych remon­
tują 10-wiosłową łódź. (ZAP)

Komu na pożegnanie kwiatek od 
marynarza, komu)

Listy z „Mazowsza^

W rejs!

W-6 funduje 
sztandar lotnikom

często — gęsto nadużywanym. 
Nieraz niechęć kierownictwa 
do solidnego uargumentowa- 
nia swoich zamierzeń lub już 
podjętych ‘decyzji, obawa 
przed ewentualną krytyką ze 
strony przedstawicieli załogi 
— przekreśla ideę wciągania 
jej do współudziału w zarzą­
dzaniu zakładem. Gdy już raz 
się weszło na taką drogę, po­
tem trudno się odzwyczaić.

'"Tymczasem najbliższe mie- 
-* siące, jak nigdy dotąd, 

będą wymagały szerokiego 
współdziałania z załogą. Szu­
kając rezerw wzrostu wydaj­
ności pracy, nie sposób prze­
cież pominąć tej potencjalnej 
rezerwy, jaka tkwi w lu­
dziach; w ich inicjatywie, za­
pale i świadomym stosunku 
do pracy. Traktowanie dal­
szego etapu podporządkowa­
nia gospodarki od strony czy­
sto technicznej: dyskusje i kre 
ślenie najpiękniejszych nawet 
planów w ciszy gabinetów — 
mają ograniczone szanse po­
wodzenia. Za każdym wskaź­
nikiem stoi bowiem człowiek 
— jego interesy. Trzeba te 
interesy zgrać z interesami 
zakładu, państwa, społeczeń­
stwa.

Aktywny, korzystający ze 
wszystkich swych uprawnień

19 bm. pracownicy Zakła­
dów „H. Cegielski” — fabryka 
W-6 — wręczą oficerom i żoł­
nierzom jednostki lotniczej 
sztandar, ufundowany ze skła 
dek robotniczych. Ten uroczy­
sty akt jest ukoronowaniem 
kilkuletniej współpracy mię­
dzy wojskiem i społeczeń­
stwem. Lotnicy przeszkolili na 
kursach samochodowych 120 
pracowników technicznych za­
kładu.

Zorganizowano wykłady ilu­
strowane filmami z dziedziny 
techniki, przeprowadzono za­
jęcia praktyczne. Oficerowie 
uczestniczyli w wykładach o 
racjonalizacji i postępie tech­
nicznym, zapoznali się z bu­
dową silników wysokopręż­
nych, zwiedzili Zakłady „K. 
Cegielski”, (jal)

Na nabrzeżu rżnie orkiestra 
marynarzy, tłum, faluje, 

powiewają chusteczki — nor­
malny ceremoniał, towarzy - 
szący odpływaniu statku. M/S 
„Mazowsze” powoli odbija od 
brzegu, manewruje, najpierw 
płynie do tyłu, potem do 
przodu, twarze żegnających 
zamazują się szybko, nikną 
i oto jesteśmy w zatoce, a 
wkrótce na pełnym morzu. 
Pogoda — jak na zamówie­
nie: wiatr ledwie wyczuwal­
ny, słoneczko przypieka, „Ma­
zowsze” równiutko pruje wo­
dę. Wszyscy na pokład! Na le 
żaki, na ławki, gdzie tylko się 
da.

Choć ceremoniał pożegnal­
ny był zapewne podobny, jak 
przy każdym odpływaniu stat 
ku pasażerskiego, nie sądzę, 
by ten rejs był taki normal­
ny. Nazwano go „rejsem przy­
jaźni”, a organizatorem jest 
Tow. Przyjaźni Polsko-Radziec 
kiej. Płyniemy do Rygi i Le­
ningradu. Pasażerowie to lu­
dzie aktywnie współpracujący 
z TPP-R. Jest nas na statku 
120, oprócz załogi. Wszystkie 
miejsca zajęte. Takie to na­
sze „Mazowsze” maleńkie.

Szukam uzasadnienia dla 
określenia „rejs przyjaźni”. 
Poznaję panią B. z Warsza­
wy. Już w pierwszych słowach 
zwierza się ze swoich emocji 
i wzruszeń, bo przecież płynie 
do rodzinnego miasta Rygi, 
gdzie nie była ponad 20 lat. 
Mieszkają tam jeszcze jej da­
lecy krewni; rówieśnicy wpra 
wdzie powymierali, lecz żyją 
ich dzieci, teraz dorośli lu­
dzie. Adresy niepewne, czy

wszyscy będą u pracy, trud­
niej będzie kogoś zastać w 
domu.

Ale jest noc, ulice puste, 
bez pomocy nie damy prze­
cież rady. Zaczepiamy dwóch 
młodych ludzi. Okazują się 
studentami ryskiej politechni-
ki. Wysupłują drobne do au­
tomatu, sami dzwonią, dopy- 

informacji. Potemtują w 
wsiadają 
i jazda 
Dźwiny. 
się nami 
grupka

z nami do taksówki 
aż na drugi brzeg 
Tam zainteresowała 
milicja. No bo taka 
ludzi, oglądających 
dom po domu musiw nocy ___ _

wyglądać podejrzanie. Kiedy 
dowiadują się o co chodzi, do­
łączają do poszukiwań i to

zdoła ich odnaleźć?

NOCNA

Tak się

WIZYTA CIOCI

złożyło, iż byłem
później w Rydze towarzyszem 
pani B. w jej poszukiwaw­
czych wędrówkach. Muszę po­
wiedzieć, że dawno nie wi­
działom nic równie wzrusza­
jącego. Poszukiwania rozpo­
częliśmy bardzo późno, po pół 
nocy, bowiem pani B. była

samorząd robotniczy jak
wykazał to przykład „Cegiel­
skiego” i innych zakładów — 
jest jednym z ważnych czyn­
ników bezkonfliktowego rea­
lizowania najtrudniejszych na 
wet zamierzeń gospodarczych.

Piotr Chojnacki

gdy
tak­
że następnego dnia,

podekscytowana obawą,

■

Rżnie orkiestra, Hum

OŚRODKI POLONIJNE — DLA UCZCZENIA 
TYSIĄCLECIA PAŃSTWA POLSKIEGO

Polacy na święcie

faluje..
Fot. (2) — autor
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Polskie Stowarzyszenie Demokratyczne 
w Montrealu, w Kanadzie, wydało przyję­
cie na cześć polskiego konsula generalnego 
dr. W. Kętrzyńskiego i konsula K. Macie- 
jewicza. Na przyjęcie przybyli liczni przed­
stawiciele demokratycznej Polonii.

W wygłoszonych przemówieniach mówcy 
podkreślali swój pozytywny i serdeczny 
stosunek do Polskiej Rzeczypospolitej Lu- 
dowej.

„Kronika Tygodniowa” podaje, że dr. W. 
Kętrzyński zaapelował, by wszyscy Polacy 
brali udział w obchodach Tysiąclecia, a kto 
tylko może — powinien pojechać na obcho­
dy do Polski. Sprawozdawca „Kroniki Ty­
godniowej” notuje, że „przyjęcie to pozo­
stanie na długo w pamięci postępowej Po­
lonii w Montrealu”.

KIERMASZ WYROBÓW POLSKICH 
WE FRANCJI

W paryskim domu towarowym „Louvre” 
został zorganizowany kiermasz wyrobów 
polskich. Wystawiono artykuły polskiej 
sztuki ludowej, ceramikę, porcelanę, wy­
roby z wikliny, wyroby optyczne, soki, 
dżemy, konserwy i słodycze.

Towary polskie cieszyły się dużym po­
wodzeniem Prezes „Louvre’u” oświadczył: 
„Pierwszy polski kiermasz zachęcił nas do 
powtórzenia w Paryżu, w przyszłym roku,

wystawy dla zaprezentowania większego 
asortymentu towarów oraz do urządzenia 
podobnych kiermaszy również w innych 
miastach.”

LICZNE WYCIECZKI POLONIJNE 
PRZYBYWAJĄ DO KRAJU

Samolotem z Chicago do Warszawy przy­
była 110-osobowa grupa polonijna. W wy­
cieczce uczestniczą rodacy z dawnej emi­
gracji oraz z okresu ostatniej wojny. 
5 czerwca br. wylądowała na lotnisku 
warszawskim 60-osobowa polonijna grupa 
wycieczkowa. Grupa ta po odwiedzeniu 
rodzin, zbiera się w dniu 18 czerwca w 
Krakowie, skąd wyrusza na siedmiodniową 
wycieczkę po Polsce.

UDZIAŁ POLONII ZAGRANICZNEJ 
W UROCZYSTOŚCIACH GRUNWALDZKICH
W Olsztynie odbyła się w tych dniach 

konferencja komitetu organizacyjnego uro­
czystości na polach grunwaldzkich. W 
obradach wzięli udział przedstawiciele To­
warzystwa Łączności z Polonią Zagranicz­
ną. Omówiono sprawy organizacyjne zwią­
zane z udziałem rodaków z zagranicy w 
uroczystościach w dn. 17 lipca br. Zapla­
nowano również spotkanie działaczy polo­
nijnych na zamku olsztyńskim z przedsta­
wicielami społeczeństwa Warmii i Mazur. 
Działacze polonijni będą mogli w dn. 
16 lipca br. zapoznać się z zabytkami oraz 
ewentualnie odwiedzić niektóre miejsco­
wości w woj. olsztyńskim.

bardzo ochoczo. Student szep­
ce mi do ucha, że to tak dla­
tego, iż jesteśmy z zagrani­
cy, miejscowym by tak skwa­
pliwie nie pomagali. Myślę z 
uśmiechem o naszej milicji. 
Tak to bywa pewnie wszędzie 
na świecie.

PRZEŁAMANIE LOD0W
Wreszcie jest. Drzwi otwie­

ra pięknie zbudowany... golas, 
tylko w kąpielówkach i po­
twierdza zdumiony, że o- 
wszem, nazywa się tak a tak. 
Słysząc to milicjanci salutu­
ją i dyskretnie się wycofują. 
Golas patrzy na nas i nic 
nic rozumie. Ciotka? Jaka 
ciotka? Ale zaprasza do wnę­
trza. Lody przełamuje zdjęcie, 
takie stare na sztywnej pod­
kładce, na którym poznaje 
swoją matkę. Zaraz sięga po 
album, z kolei pani B. oglą­
da zdjęcia i nazywa po imie­
niu wszystkich, których wi­
dzi. Pani B. pamięta jeszcze 
dobrze język łotewski, rozmo 
wa toczy się w tym języku. 
Patrzą na siebie coraz tkli­
wiej, słowa wymawiane są 
coraz bardziej miękko. Na­
stępnego dnia młody człowiek, 
już w czarnej marynarce, cze 
ka na ciotkę spadłą z nieba 
w porcie, po czym w wielkiej 
komitywie ruszają w miasto 
w odwiedziny do dalszych 
krewnych.

W tejże Rydze pan T. z Gdań 
ska zobaczył matkę nie wi­
dzianą od lat, która mieszka 
wprawdzie na Litwie, lecz za­
wiadomiona przybyła tu zo­
baczyć syna, dojrzałego już, 
żonatego i dzieciatego męż­
czyznę. Pojechała potem za 
nim do Leningradu i nie od­
stępowała tam ani na chwilę. 
Staruszka chłonęła wszystkie 
wieści z Polski. Widać było 
jak na dłoni jej rozdarte ser­
ce. Na Litwie ukochana cór­
ka, tam zamężna, zawsze je­
dnak matce bliższa, w Polsce 
ukochany syn. Gdzie zamie­
szkać?
TAK, TO REJS TRZYJAZNI

Ktoś 
siostry 
innych 
miało

tam jeszcze jechał do 
swojej żony, ktoś do 
krewnych. No a ilu 

adresy i zamiary od-
wiedzenia swoich znajomych, 
lub też wybierało się do zna­
jomych, swoich znajomych — 
nie zliczę. Wieźli listy, po­
darunki. Kto zaś nie miał 
żadnego kontaktu —• niewąt­
pliwie wrócił z tego rejsu z 
plikiem adresów. Rzadko spo­
tyka się ludzi tak łatwych 
w nawiązywaniu znajomości, 
tak bezpośrednich i uczynnych 
jak w Związku Radzieckim. 
Rzeknie ktoś do ciebie słowo 
na ulicy,’ ty spytasz o dro­
gę, a natychmiast zawiązuje 
się rozmowa, już cię prowa­
dzą na pożądane miejsce, do­
radzają, pomagają, wreszcie, 
rzecz jasna, wymieniają adre 
sy i zapewniają o przyjaźni.

Nie, nie, żadnej „lipy” w 
tym określeniu naszego rejsu. 
Można by sypać przykładami, 
że był to na prawdę „rejs 
przyjaźni”. Dodajmy jeszcze, 
iż wzięli w nim udział ludzie 
z całej niemal Polski (co 
prawda zdecydowana więk­
szość z Wybrzeża), że repre­
zentowali przekrój społeczny 
ludności naszego kraju — od 
robotnika Stoczni Gdańskiej 
do uczonego. Można więc było 
z pośród nas wybierać i do­
wiedzieć się niemal o każ­
dym zakątku Polski i o sy­
tuacji w każdym niemal za- 
wodzie. A jak wiadomo wszy­
scy, a szczególnie Polacy, lu­
bią porównywać, podpatrywać 
i wyciągać wnioski. Robił to 
także niżej podpisany, czym 
nie omieszka się podzielić z 
Wami w następnych korespon 
dencjach.

Mieczysław Skąpski
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Mechanizacja czeka
Na fundusz Rozwoju Roi 

nictwa dla powiatu lesz­
czyńskiego w latach od 
1959 — 1965 przypadnie 89 
milionów zł, w tym do dys­
pozycji terenowych kółek 
rolniczych ponad 71 milio­
nów złotych.

Do chwili obecnej kółka 
rolnicze z tego funduszu za 
kupiły 12 niepełnych ze­
stawów traktorowych oraz 
14 agregatów omletowych o 
ogólnej wartości 1.333 tys. 
złptych.

Do wykorzystania tych 
środków finansowych na roz­
wój produkcji rolniczej przy­
stąpiło dopiero 30 proc, kółek.

700-lecie 
Ostrzeszowa

Od wielu miesięcy przy­
gotowywał się Ostrzeszów 
do jubileuszu 700-lecia ist­
nienia. Z tej okazji wiele 
domów otrzymało nową 
szatę i uporządkowano o- 
bejścia zabudowań. Komitet 
organizacyjny przygotował 
specjalną jednodniówkę, 
wydał kilka numerów biu­
letynu informacyjnego dla 
powiatu.

Uroczystości jubileuszo­
we trwać będą cały tydzień 
od 19—26 czerwca. W przed 
dzień „Dni” — sobotę (18 
bm) młodzież przemasze­
ruje ulicami miasta, a 
przed Ratuszem szkoła pod 
stawowa nr 2 wystawi „Sta 
rą Baśń”. W niedzielę o 
godz. 6 odezwie się hejnał 
z baszty zamkowej, o godz. 
10 przewidziana jest uro­
czysta sesja Miejskiej i Po­
wiatowej Rady Narodowej. 
Po południu festiwal zespo 
łów artystycznych i pod 
wieczór — festyn ludowy.

Poniedziałek — to dzień 
imprez Związku Młodzieży 
Socjalistycznej i harcerzy. 
We wtorek — zjazd chłop­
ski w sali Fabryki Chemi-

W roku bieżącym 'kółka rolni­
cze przewidują zakup 20 ciąg 
ników wraz z niekompletny­
mi zestawami maszyn towa­
rzyszących i 18 agregatów o- 
młotowych kosztem około 4 
min. zł. Tak więc pod koniec 
roku posiadać będą 32 trakto­
ry.

Wspomniana ilość trakto­
rów nie wystarczy do zmecha­
nizowania podstawowych prac 
na roli Z założeń planowych 
wynika, że do końca 1965 ro­
ku na każde 100 ha gruntów 
ornych powinien przypadać 
jeden ciągnik.

Z Funduszu Rozwoju Rol­
nictwa, którym dysponuje Po­
wiatowy Związek Kółek Rol­
niczych, postanowiono w pier­
wszej kolejności zakupić 
sprzęt do użytku zespołowego
kilku 
około 
szyny 
około

kółek na ogólną sumę 
4 milionów zł. Na ma-
melioracyjne wyda 

750 tys. zł na sprzęt
ochrony roślin — 175 tys. 
na pozostałe maszyny —

się 
do 
zł, 
1,5

mln. zł i na budownictwo 
dwóch warsztatów międzykół- 
kowych — 1.439 tys. zł. (R)

Ostatnie -Marszałki
Jeszcze nie minęła połowa 

roku 1960, a już wszystkie 
wsie powiatu ostrzeszowskie- 
go, które obejmował plan inwe 
stycyjny, otrzymały światło. 
Ostatnie były Marszałki.

Gromadzka Rada Narodowa 
Bukownica, w której znajduje 
się wieś Marszałki, jest już 
obecnie całkowicie zelektryfi­
kowana. (hp)

Dzieci, zapałki 
i zgliszcza

cznej w środę zjazd
rzemiosła z okazji 350-!c- 
cia cechu krawieckiego. 
Czwartek obejmuje Biały 
Dzień Targowy. Piątek, so­
bota i niedziela pod zna­
kiem sportu, a mianowi­
cie turniej tenisa stołowe­
go. Ponadto w sobotę aka­
demia z okazji 30-lecia KS 
Piast i pokazy Ochotni­
czych Straży Pożarnych. W 
niedzielę — finał turnieju 
i pokazy gimnastyczne, de­
filada sportowa, zawody

Niedawno 6-letnie dzieci, 
bawiąc się zapałkami, spowo­
dowały olbrzymi pożar we wsi 
Lisewo (pow. Września), który 
pochłonął 15 gospodarstw, w 
tym doszczętnie spaliło się 6 
budynków mieszkalnych, 6 sto 
dół, kilka chlewów i obór. Nie 
udało się też uratować wszyst 
kiego inwentarza żywego.

Straty byłyby jeszcze więk­
sze, gdyby nie interwencja 
straży pożarnych powiatu 
wrzesińskiego, słupeckiego, ja 
rocińskiego, pleszewskiego,
średzkiego a także 
straży z Gniezna.

zawodowej 
(kst)

pływackie zakończenie
„Dni Ostrzeszowa”.

W ciągu jubileuszowego 
tygodnia poczta Ostrzeszów 
ska przesyłki zaopatrywać 
będzie w specjalny stem­
pel (ph)

U rolnika Jana Fiszera w
Sokołowie Budzyńskim (pow. 
ehodzieski) ogień strawił dom 
mieszkalny, stodołę i chlew­
nię. Szkodę rolnikowi wyrzą­
dził syn ll-letni Roman, który 
również bawił się zapałkami.

(jk)

YĄ7 szystkie drogi prowadzą do Kalisza — 
’ ’ powiedzieli sobie mieszkańcy powiatu 

kaliskiego i zabrali się trzy lata temu do prze­
budowy wyboistych wertepów w przyzwoite 
drogi. I słusznie. Nie wypada przecież, aby 
do najstarszego miasta w Polsce złe drogi 
prowadziły. Nie ważne zresztą, jakimi ambi­
cjami kierowało się społeczeństwo powiatu 

■— fakt, że zbiorowe postanowienie zostało 
uwieńczone pięknymi wynikami. Już trzeci
rok powiat kaliski 
chodni ufundowa­
ny przez Prezy­
dium Wojewódz­
kiej Rady Narodo­
wej w Poznaniu 
za wysokie osią-

otrzymuje sztandar prze-

Gostyńskie sprawy
Keferuje przewodniczący Prezydium PStN - W. $źminLowski

{gostyńskie należy do tych ziem Wielkopolski, które 
szczycą się dużym poczuciem obywatclskości swo­

ich mieszkańców i przodownictwem w wypełnianiu obo 
wiązków wobec państwa. A przecież i w tym po yiecie, 
jak w każdym innym, dają 0 sobie znać rozmaite trud­
ności i kłopoty, przezwyciężane w codziennym trudzie. 
O tych sprawach dnia powszedniego poinformował osta­
tnio przedstawiciela naszego pisma przewodniczący Pre­
zydium Powiatowej Rady Narodowej — Wacław Oźmin 
kowski.

Problemem pierwszorzędnej 
wagi była dla rolników gostyń 
skich — jak wynikało ze słów 
naszego rozmówcy — sprawa 
właściwego przezimowania du 
żego pogłowia inwentarskiego 
przy zmniejszonych zasobach 
paszowych (susza ubiegłorocz 
na). To trudne zadanie udało 
się z powodzeniem rozwiązać — 
dzięki państwowym dostawom 
paszy treściwej w ilości dwu­
krotnie większej niż wynosi 
suma dostaw obowiązkowych 
zboża z całego powiatu.

MIMO SUSZY
Notuje się w Gostyńskiem 

nawet stały wzrost dostaw mię 
ka, przy czym, co zasługuje 
na szczególne podkreślenie, 
podniósł się w ostatnim cza­
sie wyraźnie wskaźnik zawar 
tości tłuszczu. Pogłowie trzo­
dy chlewnej utrzymano także 
na niezmienionym poziomie.

Wiosenne opady atmosfe­
ryczne bardzo się rolnictwu 
przydały. W ciągu pięciu pier 
wszych miesiący ubiegłego ro 
ku zanotowano ich jedynie

114 mm, gdy w roku bieżącym 
w tym samym czasie zdołano 
odnotować już 182 milimetry. 
Wraz z sianokosami i rozpo­
częciem się tak zwanej zielo­
nej taśmy — impas paszowy 
został całkowicie przełamany.

Jednakże nieurodzaje, spo 
wodowane ubiegłoroczną po 
suchą, poważnie odczuli 
miejscowi rolnicy w formie 
zmniejszonych dochodów. 
Sama tylko gostyńska Cu­
krownia wypłaciła mniej o 
25 milionów złotych swoim
dostawcom niż w po-
przednich latach. A jednak 
rolnicy dokładali wysiłków, 
aby wszystkie swe obowią­
zki wobec państwa w peł­
ni wykonać, co udało się 
im niemal w stu procen­
tach (najsłabiej zrealizowa­
no plan dostaw ziemnia­
ków: 95 proc.)

Meldunki tegoroczne napa­
wają optymizmem ciągu 
czterech pierwszych miesięcy 
tego roku dostawy żywca by­
ły już wykonane w czterdzie­
stu trzech procentach, w tym

♦ Dom Kultury
Pomnik Staszica

♦ Szkoła Tysiąclecia
— oto tematy sesji MRN w Pile

TVT a sesji Miejskiej Rady Narodowej w Pile omówiono 
'plan realizacji zamierzeń związanych z obchodami Ty­

siąclecia. Już w bieżącym roku — jak zakomunikowano 
— mieszkańcy miasta będą nareszcie świadkami otwarcia 
Domu Kultury z salą widc wiskową na 800 miejsc. Zaku­
pione fotele czekają tylko na ustawienie, a kolorowa sza 
ta zewnętrzna cieszy oko każdego pilanina. Czas już po­
myśleć o aktywie społecznym, który umiałby w nowe 
piękne pomieszczenia tchnąć życie.

W listopadzie tego roku sta­
nie w Pile pomnik Stanisława 
Staszica, ufundowany przęz 
wszystkie miasta Wielkopol­
ski. Niedawno Poznań przeka­
zał na ten cel 50 tysięcy zło­
tych. Rzeźba — dzieło poznań­
skiego artysty-rzeźbiarza Haur 
ta, stanie .pomiędzy ul. Bro-
warną, a nowym mostem
PKWN. Przy okazji omawia­
nia tej sprawy radni wystąpili 
z projektem organizowania 
rokrocznie Dni Staszicowskich 
od 1—5 listopada. ,

wano już po wojnie 51 szkół z funduszy pań­
stwowych i obecnie również z tych funduszy 
zostanie zbudowana szkoła w Błaszkach. Po­
wiat kaliski potrzebuję jednak jeszcze 38 no­
wych szkół dla osiągnięcia dobrych warun­
ków nauczania. Część bowiem szkół-baraków 
postawionych w roku 1946 nie nadaje się już 
do użytku.

Być może wielki skok dokonany w dzie­
dzinie budowy szkół po wojnie przysło­

nił społeczeństwu powiatu kaliskiego praw-

Pochwała z minusem
dziwy obraz ist­
niejących jeszcze 
potrzeb lub może 
Komitety Społecz­
nego Funduszu Bu 
dowy Szkół nie

gnięcia w gospodarce drogowej.
W artość Społecznego Czynu Drogowego za 
’’ rok ubiegły wynosi na przykład 4.514 

tysięcy złotych. W roku bieżącym w około 
50 miejscowościach toczą się prace przygoto­
wawcze do budowy dalszych nowych dróg 
wykonywane przez ludność. Wysiłkom spo­
łecznym idzie w sukurs doskonała kadra dro­
gowców kaliskich. Tej symbiozie zawdzięcza 
powiat kaliski przodujące miejsce w budow­
nictwie dróg lokalnych naszego wojewódz­
twa.

Biorąc pod uwagę ten przykład, można by 
mieć wysokie mniemanie o dojrzałości 

obywatelskiej mieszkańców powiatu kaliskie­
go, jednak ten piękny obraz zaciemnia jedno 
małe ale... bowiem w zbiórce na Społeczny 
Fundusz Budowy Szkół społeczeństwo po­
wiatu niestety nie przoduje. Wręcz odwrot­
nie. Za pierwsze półrocze bież, roku wpły­
nęło dopiero 26 procent zaplanowanej sumy.

Sprawa wydaje się dziwna. Przecież spo­
łeczeństwo to samo, a szkoły potrzebne 

tak jak drogi. W powiecie kaliskim wybudo-

doprowadziły obrazu tych potrzeb do świado­
mości całego społeczeństwa. W przeciwnym 
bowiem razie fakt opieszałego datkowania na 
rzecz budowy szkół wydaje się w tym po­
wiecie (szczególnie w zestawieniu z wynikami 
Społecznego Czynu Drogowego) zupełnie nie 
zrozumiały.
orz czerwca odbędzie się w Błaszkach wrę- 
" czenie — pierwszych w historii tego li­
ceum — świadectw maturalnych. Uroczystość 
ta urasta do pewnego symbolu zmian doko­
nanych w dziedzinie oświaty w ciągu piętna­
stolecia ludowej władzy. Przed wojną w po­
wiecie kaliskim było bowiem zaledwie 14 
szkół siedmioklasowych. Dziś na 126 szkół 
podstawowych siedmioklasowych jest 84. M 
tym roku rozpocznie się budowa dwóch dal­
szych szkół siedmioklasowych w Piątku Wiel­
kim i Petrykach. Będą to w powiecie kali­
skim pierwsze szkoły Tysiąclecia, ufundo­
wane przez Społeczny Fuńdusz Budowy 
Szkół. Znajac skądinąd ofiarność społeczeń­
stwa tego powiatu — sądzimy, że nie będą to

Z funduszy państwowych zo 
stanie odbudowany wypalony 
Kościół św. Jana.

Dużo ożywienia wniosła na 
salę obrad sprawa budowy 
szkół Tysiąclecia. Chodzi w 
pierwszym rzędzie o wybudo­
wanie tak bardzo potrzebnej 
szkoły podstawowej.

Już ponoć przygotowane są 
fundusze na ten cel, nie ma 
natomiast jeszcze dokumen­
tacji. Budowę szkoły zamie­
rza się rozpocząć najpóźniej w 
przyszłym roku. Szkoda, że 
nrawie nikt z radnych nie po­
ruszył sprawy rewindykacji 
budynku szkolnego przy ul. 
Kilińskiego, w którym obecnie 
mieszczą się biura i hotel ro­
botniczy Terenowego Przedsię 
biorstwa Budowlanego. Nie 
jest żadną tajemnicą, że za­
równo Prezydium MRN jak i 
inne władze w Pile, odnoszą 
się z pewną dozą niechęci do 
tej rewindykacji, gdyż mogło 
by się ewentualnie przyczynić 
do „wyemigrowania” do po­
bliskiej Trzcianki wspomnia­
nego zakładu pracy.

Oprócz podstawowej szkoły 
powstanie tu z funduszy spo­
łecznych internat, a z fundu­
szy państwowych warsztaty 
szkoły zawodowej.

W wolnych głosach podano 
do wiadomości, że z dniem 
1 czerwca dr M. Horst objął 
tymczasowe kierownictwo Szni

przez spółdzielnią produkcyjne 
az w 75 proc..

PIENIĄDZE LEZĄ...
W tej sytuacji dziwić musi 

słabe zainteresowanie wyko­
rzystywaniem przez chłopów 
kredytów z Funduszu Rozwoju 
Rolnictwa. Do banku wpłynę­
ło 15 milionów, natomiast wy 
korzystanie sięgnęło jedynie 
7i'l tysięcy złotych. Także 
spółdzielcy, dysponujący kwo­
tą 600 tysięcy zł, spożytko­
wali tylko jedną czwartą tej 
sumy. Fakty te świadczą o nie 
dostateczniej pracy kółek rol­
niczych. A przecież idzie lato, 
rozpoczną się w pełni nowe 
dostawy i tym samym kre­
dyty w bankach ulegną po­
większeniu. Nad tym trzeba 
się dogłębnie zastanowić.

Zakłady przemysłowe Ziemi 
Gostyńskiej realizują w tym 
roku poważne inwestycje. Mia 
nowicie Huta Szkła dysponuje 
60 milionami a „Pudliszki” 
mają 40 mil. zł. Poważnę te 
sumy umożliwią znaczny roz­
wój obu przedsiębiorstw. No­
we hale produkcyjne budują 
i nabywają nowe maszyny — 
Gostyńskie Zakłady Przemysłu 
Terenowego, zaś PZGS za 5 
milionów złotych stawiać my­
śli magazyny i dom towaro­
wy. Jednakże te ostatnie przed 
sięwzięcia hamowane są bra­
kiem tzw. limitu inwestycyj­
nego.

Trzeba powiedzieć, że do 
„limitów” gostyniacy mają 
pecha, bo z tych samych 
przyczyn nie posuwa się na 
przód rozbudowa szpitala, 
choć zgromadzono niezbę­
dne fundusze i materiały 
budowalne. Budowa szkoły 
(obok sądu) nie może być 
z podobnych przyczyn pro­
wadzona, chociaż i w tym 
wypadku miejscowe społe­
czeństwo postarało się o pie 
niądze i konieczny budulec. 

Należy przypuszczać, iż Wo­
jewódzka Komisja Planowania 
Gospodarczego weźmie sobie 
do serca szczególną sytuację 
Gostynia i dopomoże wyszu­
kać jakieś wyjście z obecnego 
impasu. W przeciwnym bo­
wiem razie przykładna ofiar­
ność miejscowego społeczeń­
stwa, świadczącego wzorowo 
na potrzeby wspólne — dozna 
osłabienia.

INICJATYWA TRWA
A przecież Gostyń należy do 

miast, gdzie dzięki inicjatywie 
społecznej zrobiono wiele i 
wiele się robi. Buduje się tam 
obecnie duże boisko kosztem 
700 tysięcy zł, nową stację in­
seminacyjną, szczególnie zaś 
mocno rozwija się budownic­
two domków jednorodzinnych. 
Tych wzniesiono w ciągu ostat 
nich 2—3 lat około 180. Po­
wstały dwa zupełnie nowę- 
osieula: Pożegowo i ulica Pol­
na.

Tak przedstawiają się naj­
ciekawsze sprawy codzienne 
Ziemi Gostyńskiej, które

zanotował: Piotr Zycki

Zobowiązania 
lipcowe

Ostrzeszowskie PrzedsiębiQt 
stwo Przemysłu Terenowego 
dla uczczenia Święta 22 Lipta 
podjęło zobowiązanie zwię^. 
szenia planu produkcyjnego 0 
250 tys. zł. Wartość ta zosta- 
nie wypracowana poprzez 
wzrost wydajności, ulepszenie 
organizacji i regulacji norii 
pracy.

Załoga przedsiębiorstwa we 
zwała do podjęcia podobnych 
zobowiązań wszystkie zakłady 
produkcyjne na terenie powia. 
tu ostrzeszowskiego i bratnie 
zakłady na terenie wojewódz­
twa. (hp)

Ul IE DZIELĄ
PROGRAM I

9.20 — Koncert Orkiestry Mandoli, 
nistów Rozgłośni Łódzkiej PR p, 
dyr. E. Ciukszy; 9.40 — Dla dzieci 
w wieku przedszkolnym, bajka H« 
leny Pietrusiewiez pt. „O Krasna 
ludku Dobroczynku”; 10 — Ekscen 
tryczne melodie; 10.30 — Radiowy 
Magazyn Wojskowy; 11 — W róż­
nych nastrojach; 12.20 — Pod nie. 
bem Paryża; 12.45 — W Jeziora­
nach, ode. pow. radiowej wie), 
skiej; 13.15 — Gra Polska Kapela 
F. Dzierżanowskiego; 14 — Pieśni 
Piotra Czajkowskiego i Sergiusza 
Prokofiewa; 14.20 — Wiązanka wal 
ców; 15 — Moskwa z piosenką i 
melodią słuchaczom polskim; 15.34 
— Walce Jana Straussa; 17.25 - 
Muzyka; 18.50 — Co u ciebie sły­
chać; 19.05 — Radiowa piosenka 
miesiąca; 19.25 — W rytmie tanecz 
nym; 20.30 — Matysiakowie, ode. 
powieści radiowej; 21 — Koncert 
orkiestry PR pod dyr. S. Racho- 
nia; 22 — Fragment listów z fioł­
kiem K. I. Gałczyńskiego; 22.30 —
Muzyka; 23.10 —

Wiadomości: 6, 
18, 19, 20 i 23;

.Koncert solistów; 
, 7, 8, 9, 12.04, 15,

PROGRAM
7.20 — Program

II (Poznań) 
dnia; 8 — Z pio-

senką i gawędą po Wielkopolsce; 
8.36 — Przegląd prasy; S — Pio­
senki kompozytorów polskich; 
10.30 — Nowe nagrania; 11.30 —Siu 
chamy muzyki ludowej; 12.10 - 
Poranek symfoniczny; 13.30 — Ra­
diowa Spółdzielnia Satyryczna;
13.50 — Koncert życzeń; 
dzieci, słuchowisko pt.

15 — Dla

biercy pana Ziółka”; 16.30 
cert Chopinowski; 17.15 —

,Spadko- 
— Kon- 

- Chwila
muzyki; 17.20 — Zgaduj — Zgadu­
la; 18.30 — W rytmie dixieland - 
gra orkięstra Maxin Saury; 19.05 
— „Śląsk”; 20.03 — Koncert Estra­
dowy — U progu wakacji; 20.30 — 
Rewia piosenek; 21.20 —■ Do tańca 
grają orkiestry z udziałem soli­
stów; 22 — Ogólnopolskie wiado-
mości sportowe; 22.30 — Gra 
cławski kwintet rytmiczny; 
— Muzyka;

Wiadomości: 6.30, 7.30, 8.30, 
17, 19, 21 i 23.50.
TELEWIZJA: 

POZNAŃSKA

wro- 
22.50

12.04,

14 Felieton publicystyczny
(W-wa); 14.30 — „Oddajcie mi
dziecko!” — film fabuł, produkcji 
NRD, od lat 14 (lok.); 17.30 - Pol­
ska Kronika Filmowa (Warszawa); 
17.45 — Sprawozd. z Międzynarod. 
Zawodów L.-A. o Memoriał Rosie 
kiego (transmisja z Pragi cze­
skiej); 19.45 — Program rozryw­
kowy (lok.); 20 — Dziennik telew. 
(W-wa); 20.45 — „Czytamy Żerom­
skiego” — teleturniej (Warszawa), 
21.40 — Film fabuł, prod. ang, Pl' 
„Paganini” (lok.);

KATOWICKA
21.40 — „Bal z manekinem" - 

program rozrywkowy.

szkoły ostatnie.
Zofia Andrzejewska

tala Miejskiego po dr. 
Schnitterze. (kc)

B.

Ofiara kąpieli
W poniedziałek (13 l?m.) nur 

kujący w jeziorze wągrowiec- 
kim Stefan Szpajer z Dobie- 
szewa (pow. Szubiri) nie wy­
płynął na powierzchnię wody.

Momentu tego nie zauwa­
żyli razem z nim kąpiący się 
koledzy. Dopiero po kilkuna­
stu minutach rozpoczęto po­
szukiwania i po około 45 minu 
tach wydobyto zwłoki zmar­
łego. Lekarz stwierdził już tyl 
ko zgon. Stefan Szpajer liczył 
18 lat. (kdw)

K. Z WZNA NKA
Po wczorajszej uśmiechniętej pogodzie, dziś pochmurno, 

ponuro i leniwo. Nawet samochody ogarnęła 
apatia spowodowana aurą. Może zresztą tak mi się wya 

/Trochę tu nieporozumień u kierowców pojazdów 
•* nicznych wywołują znaki świetlne na skrzyżowani 

ulic. Raz bowiem palą się żarówki zielone (przejazd), cZ 
wone (przejazd wzbroniony) i żółte (zmiana), to znowu ms 
się tyłki/ światło żółte, wtenczas niewielu wie, że obou 
zuje ruch normalny.

T/to już znużył się chodzeniem po Targach lub 
niech zaglądnie do Parku M. Kasprzaka. Tam c0^z,e 

nie odbywają się występy artystyczne zespołów ama 
skićh z Poznania i z województwa. Grają zespoły mana 
nistów, dudziarzy z Wojewódzkiego Domu Kultury, „ 
wają chóry Wielkopolskiego Związku Śpiewaczego, P°PlS^, 
się Zespół Pieśni i Tańca „Wielkopolska”'’. Najlepiej Pr 
cięż odpoczywd się przy słuchaniu dobrego śpiewu i TnU.z^ 

Zresztą imprez kulturalnych co niemiara. Każdy cos 
siebie znajdzie, jeśli nie w teatrze, to w kinach. Dla P^ 
ciwników płci pięknej polecam sztukę Prospera 
„Kobieta jest diabłem”, którą można zobaczyć od 21^ 
Teatrze Satyry.

H owiedziałem się dzisiaj, że nasze Kuratorium 
U Szkolnego najlepiej w kraju przygotowało akcję 

sów dla młodzieży. Nawet ze wsi młodzież szkolna P° 
druje na dwa obozy i kolonie. Nie bardzo z tym się w 
zgodzić, bo któż na miłość boską, będzie pomagał 
w czasie żniw? Czy nie za wcześnie oduczamy młodych 
smaku pracy, a przyzwyczajamy ich do ubóstwiania
stwa i przygody?

No, już kończę! Do widzenia!
J.P*
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Pracownicy poszukiwani
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c lifierzy. frezerów oraz ślusarzy narzędzio­
we!, — przyjmie natychmiast do pracy Poz­
yska Fabryka Łożysk Tocznych w Pozna- 
D[U ul. Wrzesińska 18/36. Ponadto do końca 
roku przyjmiemy również techników - me- 
chaników. Zgłoszenia osobiste wzgl. pisemne 

_az z życiorysem przyjmuje Dział Ewidencji 
Osobowej codziennie od godz. 8—12. K391?
£#ńicrów - mechaników, techników - mc- 
chsników .ślusarzy, spawaczy, tokarzy — za­
trudnią natychmiast Poznańskie Zakłady Elek 
^techniczne „Alco”, Poznań - Starołęka, AL 
fortcczna 12/14. Wymagana dłuższa praktyka. 
Wynagrodzenie wg stawek obowiązujących 
/resorcie przemysłu ciężkiego. Zgłoszenia 
przyjmuje Dział Kadr. K3937

WARSZT. SZKOLNE
zapraszają

TECHN, ODZIEŻOWEGO 
uprzejmie na

>ii.

2 lastrikarzy, 2 parkieciarzy, 2 zdunów, 10 mu­
rarzy. 2 malarzy — zatrudni zaraz Przedsię 
hiorstwo Budownictwa Terenowego w Strzel­
cach Krajeńskich, Aleja Wolności 8, woj. zie­
lonogórskie. Wynagrodzenie wg UZP. Hotel 
robotniczy na miejscu. Bliższych informacji 
udzieli Przedsiębiorstwo Budownictwa Tere­
nowego w Strzelcach Krajeńskich, Dział Za­
trudnienia i Administracji, telefon: 163 i 164.

 K395.3

99 POKAZ MODELI“
odzieży damskiej, męskiej i dziecięcej 

dniach od 21—22 czerwcaktóry odbędzie się w
1960 r., o godzinie 17 w gmachu szkolnym
przy ulicy Kazimierza Wielkiego nr 17. — 
Równocześnie można zwiedzić wystawę, która 
otwarta jest od godz. 10—18. wstęp bezpłatny. 
_______________________ ________________ 3600g

BIURO HANDLOWE
mgr inż. R. Buryan

Poznań, ul. Czajcza 2 • telefon 847-56
POLECA NA SPRZEDAŻ:

SAMOCHODY OSOBOWE, CIĘŻAROWE 
oraz MOTOCYKLE

Uwaga : udzielamy bezpłatnie informacji do­
tyczących wycen samochodów i motocykli. 
Informujemy, że biuro jest czynne rów­
nież w niedzielę, w godz. 9—17. 3583g

Komunikaty
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^inżyniera z praktyką na stanowisko star- 
szego Inspektora Branży Drzewnej; 2 instruk­
torów księgowości z wykształceniem wyższym 
lub średnim ekonomicznym i kilkuletnią 
praktyką; 1 inspektora KO wymagane mini­
mum średnie wykształcenie oraz praktyka 
w pracy kulturalno - oświatowej zatrudni 
zaraz Wojewódzki Związek Spółdzielni Pracy 
w Zielonej Górze, ul. Westerplatte 9. Zgło­
szenia osobiste lub pisemne przyjmuje Se­
kretariat Zarządu w godz. od 8—14-tej. Wa­
runki płacy i pracy do omówienia na miej-

Państwowe Gospodarstwo Rolne Gaj Wielki, 
poczta Grzebienisko, pow, Szamotuły, ogłasza 
przetarg na sprzedaż: owoców czereśni (115 
szt. drzew czereśni), w dniach od 21. VI. — 
26. VI. 1960 r. Zastrzega się prawo dowolnego
wyboru oferenta. K4224

Gospodarstwo PGR Topola, pow. Środa Wlkp., 
ogłasza w Topoli, dnia 27. VI. 1960 r., go­
dzina 10 przetarg na wydzierżawienie 0,30 ha
sadu w roku 1960 r. K4227

scu. K4098
Kierowników robót i mistrzów bud. na teren 
Poznania i woj. wrocławskiego oraz mistrza 
budowlanego z praktyką w robotach budo­
wlanych (żelbet) i zewnętrznej instalacji wo­
dociągowej i kanalizacyjnej do pracy na bu­
dowie w Szczecinie —• zatrudni zaraz Poznań­
skie Przedsiębiorstwo Robót Inżynieryjnych. 
Wynagrodzenie oraz pozostałe świadczenia wg 
układu zbiorowego w budownictwie z dnia 
15. III. 1958 r. Zgłoszenia z życiorysem przyj­
muje Sekcja Kadr Poznańskiego Przedsiębior­
stwa Robót Inżynieryjnych w Poznaniu, ul.

Wrzesińskie Przedsiębiorstwo Przemysłu Te­
renowego we Wrześni, ulica Mickiewicza 7, 
telefon 579, ogłasza przetarg na wyremonto­
wanie beczek piwnych w ilości 300 sztuk. 
Oferty na wykonanie remontu beczek piw­
nych mogą składać przedsiębiorstwa państwo­
we, spółdzielcze i rzemieślnicy. Termin otwar 
cia ofert nastąpi w dniu 22 czerwca 1960 r. 
Bliższe informacje otrzymać można w dy­
rekcji przedsiębiorstwa. Dyrekcja zastrzega
sobie prawo wyboru oferenta. K4229

Zakład Energetyczny Poznań-Miasto, ogłasza 
przetarg na malowanie 3 kotłów energetycz­
nych wraz z przynależnymi rurociągami, ar­
maturą, podestami itp. Wytyczne do opra-

Świętosławska 12. K4037 cowania oferty jak bliższych wyjaśnień

Każdą ilość elektryków, monterów C. O.
i wodn.-kan. — zatrudni zaraz Przedsiębior­
stwo Robót Instalacyjnych Budownictwa Te­
renowego w Poznaniu, ul. Bema 10. Kandy­
daci z terenu winni przywieźć z sobą skie­
rowanie z terenowych wydziałów zatrudnie-

udzieli Dział Remontów Zakładu Energetycz­
nego Poznań-Miasto, ulica Garbary (Elektrow 
nia). Oferty mogą składać przedsiębiorstwa 
państwowe, spółdzielcze i prywatne. Termin 
składania ofert 15 dni po ukazaniu się ogło­
szenia. Zastrzega się dowolny wybór ofe-

nia. K4062
Zootechników oceny wartości użytkowej i ho­
dowlanej zwierząt gospodarskich zaangażuje 
od zaraz PWRN Wydział Roln.-Leśn. Woje­
wódzka Stacja Oceny Wartości Użytkowej 
i Hodowlanej Zwierząt Gospodarskich w Po­
znaniu, ul. Towarowa 53. pokój nr 37 (praca 
terenowa, możliwość odbycia stażu pracy). 
Warunki przyjęcia: średnie lub wyższe wy­
kształcenie rolnicze. K408S
Zakład Budowlano - Remontowy PGR Piaski, 
pow. Kamień Pomorski, poczta Troszyn, woj. 
szczecińskie — zatrudni zaraz następujących 
Pracowników: 20 murarzy, 6 cieśli, 1 kierow­
nika transportu, 2 kierowników robót budo- 

i "lanych. Reflektujemy na siły wysoko kwa­
lifikowane. ' K4058

j Cieśli budowlanych, zbrojarzy, blacharzy, na 
। roboty dachowe i wentylacyjne, monterów 
| wodn.-kan. j centr. ogrzewania, monterów 
[ elektryków na sieć i instalacje wewnętrzne 
. do pracy w Poznaniu oraz w terenie, ro­

botników do prac budowlanych w terenie 
I (w przypadku delegowania dodatkowe świad- 
1 rżenia za rozłąkę, zgodnie z Układem Zbio­

rowym Pracy w Bud.) — przyj mie natychmiast
oznańskie Przedsiębiorstwo Budownictwa Lą- 
9"° i Wodno-Inżynieryjnego Poznań, Sta- 
y Rynek 77 (wejście od ul. Franciszkańskiej). 
___ K4091

w dniu 15 czerwca 1960 r. zmarła po krót- 
kl°h cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., 
nasza najdroższa matka, śp.

Weronika Nowak
z domu Trawezyńska

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 18 bm., 
0 godzinie 15 z kaplicy cmentarnej Bożego 
Ciała.

W smutku pogrążony
SYN Z ZONĄ

S.fp.

renta. K4173

Komunikaty
Dziekanat Wydziału Technologii Drewna Szko­
ły Głównej Gospodarstwa Wiejskiego w War­
szawie podaje do wiadomości, że dnia 27 czerw­
ca 1960 r., o godz. 10 w sali Senatu SGGW, 
przy ulicy Rakowieckiej 8, odbędzie się pu­
bliczna dyskusja nad rozprawą doktorską 
mgr. inż. Jana Stefaniaka, pt.: „Badania nad 
ciśnieniem pęcznienia drewna w wodzie z za­
stosowaniem metody przyspieszonej”. Roz­
prawa znajduje się do wglądu w Bibliotece 
Szkoły Głównej Gospodarstwa Wiejskiego 
oraz w Bibliotece Wyższej Szkoły Rolniczej
w Poznaniu. K4226

Dziekanat Wydziału Technologii Drewna 
Szkoły Głównej Gospodarstwa Wiejskiego 
w Warszawie podaje do wiadomości, że dnia 
27 czerwca 1960 r., o godzinie 10 w sali 
Senatu SGGW, przy ul. Rakowieckiej 8,

Gorseciarkę - bieliźniarkę 
z dłuższą praktyką przyj 
mę zaraz. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 3018g.______

3895g
fortepiany bar-

M

rokomłotną
dobrym stanie. Urbański, Kupię mieszkanie wyłą-Le-

Biuro Ogłoszeń,

Sprzedaż

Oferty 
Swier-

Cegłę białą — wapno po­
leca: Hurtownia Rzekiec- 
ki, Bydgoszcz, Em. Plater
20.
Pianina,

Święciechowa, pow, 
szno. 1

obie w
Samochód „Steyer 200”,

czone pokój z kuchnią 
względnie pokój

1 motocykl 350 „DKW-SB” 
sprzedam, Garbary 11, 

’ ^'fAuto-Chłodnica- do godz. 
17. 3376g

Dochodząca pomoc domo­
wa na 7 godzin dziennie 
do małżeństwa z małym 
dzieckiem potrzebna, Ga­
win, Libelta la m. 10, 
II piętro. 3389?
Potrzebny natychmiast na 
gospodarstwo dobry trak 
torżysta na wszystkie ma­
szyny rolnicze. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 3390g.

Tańców towarzyskich wy 
uczą: Adela Szczurkówna, 
Poznań, Al. Marcinkow­
skiego 2 , parter. 2006g

Zapłacę dobrze za kom 
• piet czasopisma satyrycz­
nego „Karuzela” lata 
1957-1959. Oferty kierować 
do Biura Ogłoszeń, Łódź, 
Piotrkowska 96, pod nr 
3110. K4189
Kupię ciągnik „Zetor” - 
Bocian w dobrym stanie. 
Tadeusz Piorunowski Lis 
ków k. Kalisza. 13363p

dzo korzystnie sprzedaje 
Magazyn Fortepianów, 
Czerwonej Armii 39.

2423g
Wózki dziecięce cerato­
we, spacerówki drewnia­
ne oraz dla lalek poleca 
Lesiński, Poznań, Żydów 
ska 33. 2354g
Cegłę białą wysokiej ja­
kości własnej wytwórni 
polecamy. Informacja 
sprzedaż: Z. Orłowski. Po 
znań, Zakręt 10, telefon 
639-66 — dzielnica Ostro- 
roga 3126g
Sprzedam lub wydzierża­
wię agregat elektryczny 
na 600 mikrofaradów. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
I3267p.
Sprzedam młocarnię sze­
roką 5 q, młocarnię sze-

Sprzedam samochód osó
bowy „Opel Olimpia” w 
dobrym stanie, nbwe o-‘ 
gumienie. Cerkoski, O- 
brzycko, Zamość, pow. 
Szamotuły. 3338g
Spacerówkę czeską, łoży 
ska kulkowe, bardzo do­
brym stanie — sprze­
dam. Roszak, Grottgera 
1. 3346g
20 klatek dla norek bar­
dzo korzystnie sprzedam 
Sola rek, Poz.nań, Miodo­
wa 5 m. 2. 3355g

, Kurczaki leghorny 3-ty- 
godniowe a 15 zł sprze-

odbędzie się publiczna dyskusja nad rozprawą 
doktorską mgr. inż. Michała Zenktelera, 
pt.: „Wpływ sił ściskających na pęcznienie 
drewna sosnowego w wodzie o różnej tempe­
raturze”. Rozprawa znajduje się do wglądu 
w Bibliotece Szkoły Głównej Gospodarstwa 
Wiejskiego oraz w Bibliotece Wyższej Szkoły
Rolniczej w Poznaniu. K4225

Dnia 15 czerwca 1960 r. zasnęła w Bogu, nie­
spodziewanie, po krótkich cierpieniach, moja 
najdroższa żona, najukochańsza matka, córka, 
siostra, szwagierka, bratowa i ciocia, prze­
żywszy lat 45, śp.

z Kłeczewskich

Aniela Hauserowa
o czym wszystkich Krewnych, Przyjaciół i Zna­
jomych zawiadamiają

w głębokim bólu pogrążeni
MĄŻ Z SYNAMI I RODZINA

Pogrzeb odbędzie się w sobotę. 18 bm., o go­
dzinie 18 z kaplicy nowego cmentarza w Ostro­
wie Wlkp.

Ostrów Wlkp., Sienkiewicza 12. 3632g

2 centrum Łuropy,
oferujemy Wam nasze znane na całym święcie artykuły 
dziewiarskie i tkaniny dekoracyjne

Prosimy obejrzeć nasz bogaty asortyment na XXIX Między­
narodowych Targach Poznańskich w czasie 12—26 czerwca 
1960 roku

Nasze stoisko znajduje się na terenie zbiorowej ekspozycji 
Niemieckiej Republiki Demokratycznej w hali nr 14.

Exportgesellschaft fur Wirkwaren 
und Raumtextilien mbH Berlin C 2

NIEMIECKA REPUBLIKA DEMOKRATYCZNA
K4120

czewskiego 3 dla 3334g. Zgubiono ^zegarek
Sprzedam silnik „Skoda 
1101” ze skrzynią biegów, 
6.500 zł. Mosina, Konop­
nickiej 5, telefon 183.

_____________3371g

Mieszkania 
wyłączone, 
lokatorskie 
poszukuje

do zamiany 
pokoje sub- 

poleca — 
„Parcelo-Wil-

.la”, Czerwonej Armii 29,
godz. 9—17. 2651 g

Zamienię w Bydgoszczy 
ładny pokój 27 m2, ła­
zienka na równorzędne 
lub większe w Poznaniu. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
3344g.
Zamienię mieszkanie dwu 
pokojowe z kuchnią, sło­
neczne, samodzielne na 
pokój z kuchnią. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 3345g.

ski (pamiątka) 
renie „Ogródka

na
dam- 

te-
Jorda-

nowskiego”. Uczciwego 
znalazcę wyn-igrodżę.
Czerniak, Długa 3 m. 21.
______________________ 3537g

Kołdry przerabiam. Smo­
czyńska, ul. Kwiatowa 8
m. 14. 2238g

dam, odbiór koniec 
czerwca zamówienia przyj 
muje zaraz, telefon 15-35. 
________________ _____  3362g 
Okazja! Motocykl DKW 
250 za 4.500 zł sprzedam.

Lokal rzemieślniczy 70 
m2, śiła, telefon, odstą­
pię. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 3288g. _________ ____

Lodowa 3
Motocykl

m. 4. 3364g
WFM przeje-

chane 500 km sprzedam. 
Świtała, ul Starołęcka
313 (pod Cza pu rami).

3366g
Tanio sprzedam motocykl 
„Zundapp” 350 ccm, Po­
znań, telefon 93-02

336 9g

Mieszkanie dwupokojowe 
z kuchnią, zamienię na 
mniejsze. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go3 dla 3294g.
Pokój z kuchnią, kom­
fort, słoneczne, I piętro, 
samodzielne, nowe bu­
downictwo zamienię na 
2 pokoje z kuchnią, kom 
fort, samodzielne. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 3316g.

Sprzedam działki pod 
budowę blisko stacji ko­
lejowej Gądki. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
3244g.
„Parcelo-Willa”, Poznań, 
Czerwonej Armii 29 po­
leca - poszukuje wszel­
kich nieruchomości oraz

Garbuję, farbuję, uszla­
chetniam skóry futerko­
we, lisy, barany, (bobry 
na wydrę). Lisy leśne, nu 
trie rozjaśniam na kolor 
beżowy. A. Łukasik, Po­
znań, Dworkowa 14, tele­
fon 846-41 (pierwsza bocz 
na od ul. Wielkopolskiej). 
Dojazd tramwajem: 9, 11, 
15, 16.________________ 2a08g
Wypożyczam porcelanę^ 
szkło na zabawy, uroczy­
stości. Poznań, Żydów-
Ska 33. 2853g

gospodarstw. 2652g

Dnia 15 czerwca 1960 r. zmarł śmiercią tra­
giczną, nasz długoletni pracownik, śp.

Władysław Kubasik
W Zmarłym straciliśmy dobrego I sumien­

nego pracownika.
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 18 bm., o go­

dzinie 11 na cmentarzu górczyńskim.
Zarząd Rada Nadzorcza Pracownicy

SPOŁDZ. PRACY IM. F. DZIERŻYŃSKIEGO 
W POZNANIU

3676g

Domy jednorodzinne, par 
cele budowlane oraz go­
spodarstwa poleca do 
sprzedaży w Krakowie i 
okolicy — Biuro „Solid- 
ność”, Kraków, Garncar­
ska 3, telefon 205-34.

K4228

Pożyczki 50 tys. zł po­
szukuję na okres 1 roku. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
3307g.
Łąkę oddam tanio. Poz­
nań - Sołacz, Grudzie- 
niec 126, przy pływalni.

3456g

Gabinet protetyczno-den- 
tystyczny Stępka, Wiel­
ka 17, narożnik Garbar, 
telefon 835-08, wykonuje 
mostki steelonowe, koro-
ny, protezy. 3308g

Polacy z zagranicy prag­
nący ożenić się z rodacz 
kami znajdą olbrzymi 
wybór kandydatek w Biu 
rze Matrymonialnym 
„Małżeństwo”, Poznań, Li 
belta 29. Biuro czynne 
w godz. 15—19 . 2898g

PefroneSa Anioła
Z DOMU BAKOS

°Patrzona Sakramentami św„ zakończyła 16 czerwca 1960 r., swoje praeo- 
w‘te i pejne miłości i troskliwości dla dzieci życie, przeżywszy lat 90.

Pogrzeb naszej ukochanej mamy, teściowej, babci i prababci odbędzie 
S1Q w niedzielę, 19 br., o godzinie 17 z domu żałoby, przy ulicy Mil- 
C2sńskiej 69.

W głębokim smutku pogrążona
. RODZINA

■^egrze-Pokrzywno. Sierakówko, Wilczyna, Poznań.
3655g

Dnia 12 czerwca 1960 roku zmarł po krót­
kich i ciężkich cierpieniach, niespodziewanie, 
przeżywszy lat 57, śp.

dr med. Alfred Barlik
chirurg, 'dyrektor szpitala hutniczego

na
Pogrzeb odbył 

Górny Śląsk.
W

Górnym Śląsku.
się 15 czerwca br., w Lipinach

ciężkim smutku pogrążona 
RODZINA

Poznań, Lipiny Górny Śląsk, Bytom. 3644g

Krewnym, Kolegom, 
Znajomym za współ­
czucie i udział w po­
grzebie, Panu Janowi
Ebertowskiemu 
dobre, serdeczne 
wa nad grobem,

Józefa

za 
sło- 
śp.

Rakowskiego
PODZIĘKOWANIE 

składają
ŻONA, CÓRKA, ZIĘĆ

3567g

Wielebnemu Duchowieństwu, Kierownictwu 
Wydz. Zdrowia PPRN, Dyrekcji, Ordynatorowi 
II Oddz. Chirurgicznego i Pielęgniarkom Szpi­
tala Miejskiego im. J. strusia, Dyrekcji Tea­
trów Dramatycznych, Krewnym, Przyjaciołom, 
Kolegom i Znajomym za wyrazy współczucia 
oraz udział w pogrzebie, śp.

Zygmunta Stengerta 
lekarza medycyny 

serdeczne, podziękowanie 
składają

żona i rodzina.
  3513g

.Glos WIELKOPOLSKI”. Adres Redakcji: Poznań, ul. Grunwaldzka 19. Telefony, centrala 611-21 łączy wszystkie działy: sekretariat redakcji 657-76 w godz. 8—18; redaktor naczelny 657-76; sekretarze 
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[ OBSERWACjE TARGOWE~|

W atmosferze życia Kraju Rad
f^zym jest w istocie ekspozycja pawilonu radzieckiego na 

MTP? Odbiciem osiągnięć we wszystkich dziedzinach 
Związku Radzieckiego, jego mikrokosmosem. Pizy otwarciu 
tego pawilonu padły słowa; „Spodziewamy się — mówił dy­
rektor Włodzimierz Widmont — żc zwiedzający wyrobią 
sobie pogląd na zdobycze ZSRR w ekonomice, kulturze i w 
podniesieniu dobrobytu narodu.

TA owiedzą się o szturmie 
przestworzy międzypla­

netarnych. Otworzy się przed 
nimi panorama świata i kraju, 
w którym wszystko oddycha 
atmosferą 7-latki, gdzie sły­
chać nieustający dniem i nocą 
odgłos robót budowlanych, 
ruch traktorów na polach koł­
chozowych i sowchozowych. 
Odczujecie atmosferę życia na­
rodu radzieckiego w gorącz­
kowym tempie codziennej pra 
cy budowniczych społeczeń­
stwa komunistycznego”.

Symbolem tych osiągnięć, 
choćby na przestrzeni jedne­
go roku, jest u wejścia na wy­
stawę wielka makieta Księży­
ca, którego niewidzialną stro­
nę uczynili ludzie radzieccy 
widzialną. W roku ubiegłym 
takim symbolem był sputnik. 
W roku bieżącym obserwuje­
my, jak wielki luk zakreśli! 
Kraj Rad w różnych dziedzi­
nach swego budownictwa na 
przestrzeni jednego roku.

Jeżeli więc ZSRR przecho­
dzi do skrócenia dnia pracy, 
to na MTP mamy demonstra­
cję mechanizacji i automaty­
zacji produkcji, aby uspraw­
nić i ulżyć pracę człowieka. 
Z myślą o człowieku widzimy 
w dziale górnictwa kompleksy 
maszyn węglowych, do któ­
rych należy w pierwszym rzę­
dzie „Mosbas”, która zabezpie­
cza pracę górnika i podnosi 
jej wydajność o 20—30 proc., 
nie licząc 50-procentowej o- 
szczędności zużycia drewna w 
szybach. Celom lepszej, wydaj 
niejszej produkcji, służą obra­
biarki. Związek Radziecki po­
siada w tym • zakresie silnie 
rozwinięty przemysł. Zwrócił 
na to uwagę przy zwiedzaniu 
Targów I sekretarz KC PZPR 
— Władysław Gomułka, któ­
rego szczególnie zainteresowa­
ła uniwersalna obrabiarka — 
model „2620” produkcji Za-, 
kładów im. Świerdłowa w Le­
ningradzie. Jest to obrabiarka 
wszechstronna i bardzo precy- , 
zyjna.
V nane są wszystkim wielkie 

zdobycze radzieckie w 
dziedzinie lotnictwa. Mamy 
tego odbicie w makiecie lu­
ksusowego, pasażerskiego sa­
molotu „IŁ-18”, który na 
wszechświatowej wystawie w 
Brukseli w 1958 roku uzyskał 
złoty medal, a w Paryskim 
Salonie Lotniczym w 1959 r. 
nazwę „Gwiazdy Salonu”.

Znaną jest coraz skuteczniej 
sza konkurencja na rynkach 
światowych radzieckich samo 
chodów. W tegorocznym pa­
wilonie widzimy najnowocześ­
niejsze maszyny o estetycz­
nych nadwoziach — „Czajka” 
i „Wołga” oraz auta popularne 
„Moskwicz”, które mają od­
biorców w 35 krajach. Nowo­
czesne maszyny radzieckie 
konkurują z najbardziej roz­
reklamowanymi markami sa­
mochodowymi świata. Jest to 
nowy sukces techniki radziec­
kiej.

Dotknęliśmy eksponatów po 
jemnościowo największych,

rzucających się w oczy zwie­
dzającym. Lecz obok nich ma­
my mnóstwo eksponatów z za­
kresu przemysłu lekkiego, u- 
sprawniających produkcję i 
podnoszących kulturalno-by- 
towy poziom ludzi pracy. Do 
takich maszyn należy na przy 
kład przędzalnia „P-83-5” dla 
wyrobu bawełniane-papierni­
czej przędzy. Piekarze mają tu 
do oglądania aparat „Sztan­
dar” do mechanicznego mie- 
sienia ciasta w małych i śred­
nich piekarniach.

A rolnictwo? ZSRR jest w 
wyścigu światowym o 

mechanizację rolnictwa i pod­
niesienie produkcji na najwyż 
szy poziom. Ma* to odzwiercie­
dlenie w nie znanych dotych­
czas Poznaniowi typach ma­
szyn. Do takich należy 3-rzę- 
dowy buraczany kombajn 
„SKEM-ZG” z przyczepką 
— cudo współczesnej techniki, 
a dalej gąsienicowy traktor 
„5-38” oraz nowego typu żni­
wiarki „ZSR-1,8”, „ZRB-49”, 
„Biełoruś’’ oraz inne maszyny 
po raz pierwszy demonstrowa 
ne w Poznaniu.

Nie wymieniamy tu intere­
sującego działu spożywczego, 
wspaniałej kolekcji futer, ład­
nych tkanin, które mówią o 
wzroście dobrobytu ludzi ra­
dzieckich. Komplety bardzo 
precyzyjnych instrumentów le 
karskich, to dalszy dowód tro­
ski o człowieka.

Jeżeli planem organizatorów 
tego pawilonu było pokazanie 
osiągnięć ZSRR w przemyśle, 
rolnictwie i podniesieniu do­
brobytu ludności, a zarazem 
zademonstrowanie możliwości 
eksportowych, a zwłaszcza roz 
szerzenie handlu z naszym kra 
jem — cel ten został w pełni 
osiągnięty.

Franciszek Hryniewicz

Czerwiec

18
sobota

Imieniny
Elżbiety, 
Marka

Słońce: 
wsch.: g. 4.29 
zach.: g. 21.17

Teatry
W POZNANIU

OPERA — ul. Fredry — g. 19.30 
„Jezioro łabędzie” (koniec około 
godz. 22.30)

POLSKI — ul. 27 Grudnia — godz.
19.30 „Krakowiacy i górale” (ko­
niec około godz. 22.15)

NOWY — ul. Dąbrowskiego — 
g. 19,30 „Nie trzeba się zarze­
kać” (koniec około godz. 22.15)

OPERETKA — ul. Niezłomnych — 
g. 19.30 „Fajerwerk” (koniec ok.
godz. 22.30) 

SATYRY —
— godz. 20 
nieć około

ul. Armii Czerwonej 
„Zona na niby” (ko- 
godz. 22)

MARCINEK — ul. Armii Czerwo­
nej _ g. u „Tomcio Paluszek”; 
g. 16.30 „Tygrys tańczy dla Szu- 
Hin”.

W WOJEWÓDZTWIE
KALISZ — 
ZDUŃSKA

.Maskarada”;
■WOLA „Pierwszy

oTo
dzień wolności”;

SKOKI — „Panna Maliczewska”.

MIAZEK Kina

GŁOS

Wielkie igrzyska 
młodzieży szkolnej

Z okazji żakinady wczoraj 
rozpoczęły się zawody spor­
towe szkół średnich Poznania 
o puchar Komitetu Miejskiego 
ZMS. Z powodu zlej pogody 
rozgrywki rozpoczęły się do­
piero w godzinach popołudnia 
wych. Spotkania w koszykówce 
odbywają się w sali AZS przy 
ul. Młyńskiej, a w siatkówce 
— w sali KKS Lech przy ul. 
Matejki. Dzisiaj na Stadionie 
AZS przy ul. Pułaskiego roz- 
pocznie się pięciobój lekko­
atletyczny.

W igrzyskach, które potrwa 
ją trzy dni, bierze udział mło­
dzież wszystkich szkół śred­
nich. (s)

Wioślarze startują 
znowu na Malcie

Dwudniowe regaty wioślar­
skie o mistrzostwo okręg, zgro 
madzą na Jez. Maltańskim dzi 
siaj (g. 18) jutro, w 22 bie­
gach przeszło 200 wioślarzy, 
wszystkich miejscowych klu­
bów miasta Poznania.

Dotychczas brak jedynie 
zgłoszeń z Kalisza. Jeszcze do 
niedawna reprezentanci tego 
miasta zajmowali czołowe 
miejsce w Wielkopolsce. Gd 
pewneg > czasu zawodnicy Ka 
liskiego Towarzystwa Wioślar 
skiego i Calisii nie pokazują 
się na wodach stolicy Wielko­
polski.

Mistrzostwa rozgrywane bę­
dą o puchar wędrowny ufun­
dowany przez Poz.ii. Okręg. 
Związek Towarzystw Wioślar 
skich. Dwukrotnie nagrodę 
zdobył Akademicki Związek 
Sportowy, (p)

SPORT

Premiera rundy jesiennej
Legia w Pucharze Europy dlaczego nie gra Lech?

\,V czwartek rozstrzygnęła się sprawa reprezentowania 
’ ’ Polski w piłkarskim klubowym Pucharze Europy. 

Po zwycięstwie nad Gwardią (2:0), Ruch Chorzów zajął 
w wiosennej rundzie -ozgrywek drugie miejsce, a ubie-
głoroczny mistrz Polski 
Pucharze Europy grać 1 
izawa.

Górnik zajął czwarte. W
będzie mistrz wiosny — Legia Wai

Oto ostateczna tabela I ligi
po rundzie wiosennej.
1. Legia 17:5 20:10
2. Ruch 15:7 20:13
3. Stal 14:8 15:9
4. Górnik 13:9 21:7
5. Polonia Bydg. 12:10 12:16
6. Odra 11:11 17:13
7. Łódzki KS 10:12 11:15
8. Polonia Bytom 9:13 15:16
9. Wisła 9:13 13:19

10. Pogoń 9:13 10:15
11. Gwardia 7:15 10:16
12. Lechia 6:16 9:14

Dzisiaj i w niedzielę zespo­
ły I i II ligi rozegrają pierw 
szą kolejkę spotkań rundy
jesiennej, po czym nastąpi
przerwa do 23 lipca.

Pięć spotkań (Odra — Po­
goń, Lechia — Górnik, Za­
wisza — Bałtyk, Śląsk — 
Unia Gorzów i Wawel Kra-
ków Wawel Wirek) ma

Olimpijskie próby
W CatanM na Sycylii, włoska 

drużyna piłkarska w składzie, w 
którym prawdopodobnie wyśtąpi 
w turnieju olimpijskim, uległa re­
prezentacji Turcji — 1:3. W Bu­
dapeszcie, olimpijska reprezenta­
cja Węgier wygrała z brazylijską 
drużyną, Fluminse — 1:0. (PAP)

Nasi szybownicy znowu prowadzą
Na szybowcowych mistrzostwach świata w przelocie szyb­

kościowym po trasie trójkąta długości 201,2 km, Polacy od­
robili stracone w środę punkty.

Makula i Popiel w klasie otwartej (lot zaliczono, jako 
przelot po linii łamanej, gdyż żaden pilot z powodu złych 
warunków nie dotarł do lotniska docelowego) uzyskali po 
1000 punktów.

Adam Witek, jako pierwszy z trzech szybowców w klasie 
standard, które w ogóle ukończyły przelot po „trójkącie 
200”, zameldował się na lotnisku docelowym. (PAP)

CZTERNASTKA — ul. Świerczew­
skiego — g. 18, 20.30 „Tam, gdzie 
rosną poziomki” (szwedzki. 16).) 

DOM KULTURY MO — ul. Grun­
waldzka — g. 15, 17.30, 20 „Rocz­
niak” (USA, 7 1.)

HUTNIK (Antoninek) — g. 16.45, 
19 „Mężczyzna w spodenkach”

GWIAZDA — Al. Marcinkowskie­
go — g. 10.30, 13, 15.30 „Ulica Gra 
niczna” (polski. 14 1.); g. 18, 
20 „Baza ludzi umarłych” (pol­
ski, 18 1.)

MUZA — ul. Armii Czerwonej —
g. 10, 12.30 „Piąte koło 
g. 15, 17.30, 20 „Skarby 
lomona”

MALTA (Środka) — g.

u wozu”; 
króla Sa-

16, 18, 20

Radio

odbyć się dzisiaj, pozostałe 
jutro.

W grupie północnej II ligi 
odbędzie się tylko pięć spot-

mecz Lech Polonia
Gdańsk przełożony został na 
4 września. Lechici mieli re­
prezentować okręg poznański 
na tournee w Szwecji, w 
związku z czym zarząd 
POZPN czynił starania o prze 
łożenie spotkania ligowego. Z 
powodu zbyt późnego zała­
twiania formalności, wyjazd 
do Szwecji musiano odwo­
łać. POZPN wiedział o tym 
dość dawno, do ostatniej chwi 
li nic nie uczynił, aby wo­
bec nowej sytuacji nie roz­
bijać Lachowi kalendarza roz 
grywek ligowych. Zarząd Le­
cha chciał spotkanie z Polo­
nią rozegrać w tym tygodniu 
niestety wskutek opieszałości 
(nie wycofanie wniosku o 
przełożenie meczu) zarządu 
POZPN gdańska Polonia zdą 
żyła na najbliższą niedzielę 
zakontraktować spotkanie to 
warzyskie...

W rezultacie w grupie pół 
nocnej odbędzie się jedynie 
pięć następujących spotkań 
(w nawiasach wyniki meczów 
rozegranych w pierwszej run 
dzie): w Poznaniu (Stadion 
im. 22 Lipca, niedziela, godz. 
19) Warta — Calisia (0:1) — 
obydwa zespoły reprezentują 
aktualnie słaby poziom, sądzi 
my jednak, iż większe szan­
se mają warciarze; w Szcze-

Bydgoszczy grają Zawisza — 
Bałtyk (0:0), w Warszawie p0 
lenia — Unia Racibórz (0;3) 
we Wrocławiu Śląsk — Unia 
Gorzów (3:1).

W lidze poznańskiej — pi 
ta kolejka drugiej rundy rOj 
grywek. W niedzielę odbędą 
się następujące spotkania (w 
nawiasach wyniki z pierw- 
szej rundy): w Kole (godz" 
17) Olimpia — Zjednoczeni 
Września (2:5); w Leszna 
(godz. 17) Polonia —. KK$ 
Kępno (1:1); w Koninie (godz 
17) Górnik — Prosną (kof 
w Kościanie (godz. 11) Obra 
— Ra wieki KKS (3:2); w 
Grodzisku (godz. 17) Dysko- 
bolia — Grunwald Poznań 
(2:0); w Poznaniu (godz. U) 
Polonia — Polonia Nowy Tn 
myśl (0:2).

M. W.

Nasi medaliści
Dwadzieścia lat czekali­

śmy -na kolejny największy 
sukces olimpijski. W 1936 
roku w Berlinie i w 1948 
roku w Londynie nie zdo-
byliśmy złotego medalu.

cinie Arkonia Olimpia
(0:0); tym razem gwardzistom 
poznańskim trudno chyba bę 
dzie powtórzyć sukces wio­
senny. Czołowi piłkarze Olim 
pii są albo kontuzjowani, al­
bo też przemęczeni z powo­
du konieczności rozgrywania 
w ciągu tygodnia spotkań o 
mistrzostwo KBW i WOP; w

Dopiero w Helsinkach, pod 
czas XV Igrzysk Olimpij­
skich znowu grano polski 
hymn. Radość była tym 
większa, że po raz pierw­
szy złoty medal olimpij­
ski zdobył bokser. Zawod­
nikiem, który przysporzył 
sportowi polskiemu nową 
sławę, był mistrz Europy 
w wadze półśredniej (Me­
diolan 1951 r.).

Telewizja

Nakładem Państwowych Wydaw 
nictw Technicznych ukazały się:

„Metody projektowania zakła­
dów przemysłu maszynowego” — 
T, Pietrzkiewicz, format B5, str. 
424, zł 67. Książka jest przeznaczo 
na dla pojektantów zakładów prze 
myślowych i pracowników prze­
mysłu, nadzorujących lub realizu­
jących inwestycje. Dane zawarte 
w pracy mogą być wykorzystane 
również jako materiały pomocni­
cze do wykładów z technologii bi/ 
dowy maszyny oraz projektowania 
zakładów przemysłowych.

„Nowe kierunki w spawalnic­
twie”'— A. Ciszewski, T. Radom­
ski. Format B5, str. 109, zł 15. W 
książce omówiono najnowsze me­
tody spawania t zgrzewania tyta­
nu, cyrkonu, magnezu, molibdenu, 
tantalu, niobu i uranu, oraz nie- 
k.órych ich stopów, stosowanych 
w przemyśle lotniczym, samocho­
dowym, chemicznym, elektrotech­
nicznym, a także w technice ją­
drowej i rakietowej.

APOLLO — ul. Ratajczaka — g. 
10, 12.30, 15.30, 18, 20.15 „Spokojny 
człowiek” (USA, 16 1.)

BAŁTYK — ul. Roosevelta — g. 
15.30, 18, 20.30 „Ballada o Kołnie­
rzu” (radź., 14 1.); g. 231 „Dwa 
pokolenia” (franc.-włoski — pa­
norama)

„Paryżanka” (franc., 18 1.)
MINIATURKA — ul. Chełmoński® 

go — g. 15.45, 18, 20.15 „Liii” 
(USA, 14 1.)

OSIEDLE (Dębiec) — g. 17.30, 20 
„Okno na podwórze” (USA 16 1.) 

FANCERNIAK (Golęcin) — godz.
17.30, 20 „Zezowate szczęście” 
(polski,, ,V> 1.)

PIAST (Starołęka) — godz. 17, 19 
„Tysiąc talarów” (polski, 14 1.)

RTALTO — ul. Dąbrowskiego — g. 
10.30, 13, 15.30, 18, 20.15 „W czep­
ku urodzeni” (NRF, 16 1.)

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 17.30, 
20 „Kamienne niebo”

SCALA — ul. Krauthofera — g. 16, 
18, 20 „Ojciec narzeczonej” (USA, 
14 1.)

TĘCZA (Wilda) — g. 16 „Dziew­
częta z Immenhof”; godiz. 18, 20 
„Bulwar zachodzącego słońca” 
(USA, 18 1.)

WARTA — ul. 27 Grudnia — g. 10, 
11, 12 „Mały reportaż spod bie­
guna”; g. 13 „Generał śmierci”; 
g. 14, 16, 18, 20 „Niebezpieczny 
wfek”

WOJSKOWE----ul. Polna — godz. 
17.30, 20 „Cafe pod Minogą” (pol-

PROGRAM I
5.50 — Gimnastyka; 6.10 — Muz.; 

6.25 — Progr. dnia; 6.57 — Omówie­
nie audycji szkoln. i Oświatowych; 
7.15 —Muzyka; 7.45 — Audycja dla 
dzieci starszych „Błękitna sztafe­
ta”; 8.06 — Przegląd prasy; 8.35 — 
Muzyka i aktualności; 9 — Dla 
dzieci audycja słowno-muzyczna 
pt. ,, Dzieci i zwierzęta”; 9.20 — 
Koncert małej orkiestry dętej pod 
dyrekcją H. Beimcika; 9.50 — 10 
minut piosenek polskich; 10.10 — 
Koncert orkiestry Łódzkiej Roz­
głośni PR pod dyr. H. Debicha; 
11 — Kalejdoskop muzyczny; 11.30 
— Audycja z cyklu: „Rodzice a 
dziecko”; 12.20 — Polskie melodie 
ludowe; 12.40 — Utwory charakte­
rystyczne; 13 — Pieśni — śpiewa 
Kamilla Danger — sopran; 14.05 — 
„Na wesoło”; 16.15 — „Sobotnie 
popołudnie”; „W hiszpańskim na­
stroju”;, 17 — Dla dzieci audycja 
pt. „Tybetańska opowieść”; 17.30 
— Z życia ZSRR; 18.05 — Radiowa 
Spółdzielnia Satyryczna; 18.25 — 
„Wędrówki muzyczne po kraju”, 
audycja słowno-muzycżna; 19.05 
— Orkiestry i piosenkarze w re­
pertuarze tanecznym; 20.30 — Pod 
wieczorek przy mikrofonie w ka-

POZNAŃSKA
16.25 — Program dla młodzieży 

— Quiz pt.: „Najmłodsi sprawo­
zdawcy” (W-wa); 18 — Po zjeździe 
ZMS (W-wa); 18.15 —■ Przerwa; 
18.55 — PEGAZ (Poznań); 19.30 — 
Film krótkometrażowy (lok.); 19.45 
— Program tygodnia (lok.); 20 — 
Dziennik telewizyjny (W-wa); 
20.30 — „Mój wujaszek” — film 
fabuł, prod. franc., od 1. 12 (lok.); 
22.20 — Ostatnie wiadomości (War­
szawa); 22.25 — „Pst 17” — kome­
dia Janusza Osęki (W-wa);

KATOWICKA
16.15 — Wujcio Adaś i Kajtuś od 

powiadają na listy; 19.30 — Estra­
da filmowa; 20.30 — Program ty­
godnia; 20.45 —■ Przedstawienie ga 
lowe — film fabularny prod. fran­
cuskiej.

Koncertu
AULA UAM — Koncert symfonicz

ny — dyryguje Sebastian

wiarni „Stolica” Warszawie;

(Francja);
KLUB PLASTYKÓW — pl. Wol­

ności 4 — g. 22 — „Kabaret Wan 
dy Warskiej”

Wpstainp
22 — Melodie taneczne w wyko­
naniu Zespołu Instrumentalnego
— dyryguje J. Harald; 22.45 — 
zyka;

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 14, 16, 
20, 23.

Mu

18,

w
Marcello Mastroianni 

komedii filmowej prod. franc.
pt. „Dwa pokolenia”.

ski, 12 1.)
WRZOS (Mosina) — godz. 18, 

„Windą na szafot” /
WCZASOWICZ (Puszczykowo) 

g. 20.15 „W samo południe”
ZNICZ — nieczynne 
FOTOPLASTIKON

20

ul. Armii
Czerwonej — „Od Jerozolimy do 
piramid”

W WOJEWÓDZTWIE:

GNIEZNO — Polonia: 
grzechów głównych”, 
„Młodzi małżonkowie”; 
— Stylowe: „Jeździec 
Wolność — „Czerwony 
LESZNO — Panorama: , 
szczęście”; OSTRÓW 
„Do widzenia do jutra’ 
— „Fałszerz”; PIŁA 
„Książę Myszkin”.

„Siedem
Lech — 
KALISZ 
znikąd”, 
sygnał”; 

.Zezowate 
- Roma: 
’, Słońce 
— Iskra:

PROGRAM II (Poznań)
6.50 — Gimnastyka; 7.40 — Pro­

gram dnia; 8.15 — Radiowy kurs 
nauki języka rosyjskiego — po­
wtórzenie lekcji 72; 8.36-— Prze­
gląd prasy; 8.45 — Pieśni staro­
francuskie; 9105 — Muzyka; 9.35 — 
Muzyka; 11-10 — Utwory Vivaldi’e 
go i Mozarta; 15.10 — Muzyka; 
15.30 — Dla dzieci audycja pt. „Pio 
senką witamy wakacje”; 16 — Mu 
zyka z radzieckich operetek i fil­
mów; 16.59 — Piosenka „Expresso- 
wa”; 17.15 — W rytmie marsza; 
17.50 — Koncert 1.000 szkól;, 18.25 — 
Wiązanka walców; 18.35 —I Muzy­
ka i aktualności; 19.1^ — Stani­
sław Wiechowicż; „Kasia” — suita 
ludowa; 19.30 — „Ma ysiakowie” — 
odcinek powieści radiowej; 20 — 
Koncert orkiestry PR w Krako­
wie, dyryguje Jerzy Gert; 21.27 — 
Kronika sportowa; 21.40 — Kon­
cert Poznańskiej 15-tki Radiowej:

DOM DRUKARZA — ul. Inżynier­
ska — g. od 10—18 wystawa po­
ligrafii czechosłowackiej;

KLUB MPiK — ul. Ratajczaka — 
g. od 10—19 kiermasz poznańskich 
plastyków;

SALON PTF — ul. Paderewskie­
go — g. 10*2-13 i 16—19 — „VI wy 
stawa sekcji artystycznej”.

Dijżurjj pełnią

22 — Soliści w repertuarze 
rywkowym; 22.30 — Na fali 
moru; 23 — Muzyka;

Wiadomości: 5.30, 6.30, >'30, 
12.04, 15, 17.25, 19, 21 i 23.50.

roz- 
hu-

8.36,

PAŃSTW.'; SZPITAL IM. ŚWIĘ­
CICKIEGO (chirurgia), Al. Przy­
byszewskiego nr 49;

SZPITAL'MIEJSKI Z1M. RASZEJI 
(chirurgia — interna), ul. Mic­
kiewicza nr 2;

WOJEW. SZPITAL DZIECIĘCY 
(chirurgia, dziec., do lat 14), ul. 
Józefa nr 7;

APTEKI; 23 Lutego 18, Dzierżyń­
skiego 144, Głogowska 72, Dą­
browskiego 76, Ostroroga 6. Ry­
nek Sródecki 1, Główna 53;

SPÓŁDZIELCZE DYŻURY LEKAR 
SKTE I DENTYSTYCZNE — Gło 
gowska 16. tel. 620-00. w święta 
od godz. 15—22. w soboty 18—22.

PUNKT POMOCY WIECZORNEJ 
DLA DZIECI CHORYCH - u! 
Mickiewicza 31 — w dni powsze­
dnie od g. 18—20 i w niedziele 
i święta od g. 8—10. (Tylko dla 
J eżyc).

ZYGMUNT CHYCHŁA
W wadze półśredniej star 

towało w Helsinkach aż 29 
pięściarzy. W pierwszej 
walce Chychła zwyciężył 
Belga Woutersa, a w dru­
giej — Meksykańczyka Da- 
valosa.

Ćwierćfinał: zrządzeniem 
losu Chychła spotkał się z 
mistrzem olimpijskim z 
Londynu — Czechosłowa- 
kiem Tormą. którego uwa­
żano wtedy za czarodzieja 
ringu. Wszyscy się dener­
wowali, lecz najmniej Chy- 
chła. Spokój przyniósł Po­
lakowi sukces. Chychła 
zwyciężył wyraźnie.

Półfinał: to niełatwa zwy 
cięska walka z Hciidema- 
nem (NRF).

Wreszcie finał: Chychła 
walczył ze starym swoim 
rywalem — Szczerbako- 
wem (ZSRR).

— Pamiętaj o odsko- 
kach — brzmiała ostatnia 
rada trenera Sztama. Ozna 
czało to, że Chychła na a^a 
ki przeciwnika ma odpo­
wiadać błyskawicznym 
skokiem i niemniej błyska­
wiczną kontrą.

Bokser radziecki, jakby 
wyczuł zamierzenia Chy- 
chły. Przez dwie rundy 
żył uparcie do walki, w P®‘* 
dystansie, aby utrudnić od; 
skoki. Dopiero w trzeciej 
Chychła zdołał oderwać się 
od przeciwnika. Błyskawi­
cznymi kontrami zapewih 
sobie w końcu walki Prze 
wagę. To zadecydował0 
sukcesie Polaka. Wszyscy 
sędziowie — Norweg, 
striak i Amerykanin 
punktowali zwycięż 
Chyehły.

W ten sposób zdobyliś^ 
czwarty złoty medal o*1 
pijski (w)

Lechia-Olimpia 5:0
Mistrz juniorów okręgu P® 

znańskiego w piłce nozn.e\ 
Olimpia, poniosła w Pie] 

spotkaniu o 1X115 
stwo kraju sromotną Por 
kę w spotkaniu z 
Gdańsku — 0:5. Przy y 
0:2 młodzi piłkarze 
nie wykorzystali dwóch 
tow karnych. Spotka11’® 
wanżowe odbędzie sic 
dzielę, 19 bm. o godz- 
na Stadionie w Golęc1111 •

szym


